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Nie jest prawdą, jakoby rząd nie miał 
„wystarczajacych środków prawnych, aby 
uchronić przed napaściami prasy najwyż- 
szego przedstawiciela państwa“. P. Mini- 
ster Sprawiedliwości powinien p. premje- 
ra Sławka poinformować, że takie „wystar- 
czające (aż nadto) środki“ istnieją i za- 
warte są w obówiązujących kodeksach 
karnych. Wystarczały one dla obrony „ma- 
jestatu” trzech cesarzy, są więc chyba do- 
stateczne i dla obrony Prezydenta Rzeczy- 
pospolitej. Jeśli w ostatnim czasie żaden 
sąd nie zwrócił rygorów tych kodeksów 
przeciw prasie, to wynika z tego, ten 
jedynie wniosek, że żadnych „zniewag” 
i żadnych „wybryków“ wobec p. Prezy- 
denta prasa polska się nie dopuściła. 
Wiemy, że dla sanacyjnego polityka nie- 
raz najmniejsza krytyka słosunków obec- 
nych jest „obraza“ lub „zniewagą* lub też 
„szerzeniem nieprawdziwych wiadomości“, 
jednak póki obowiązują w Polsce sądy 
i kodeksy karne, tak długo nie minister, 
ale sąd będzie miał prawo kwalifikować 
artykuły dziennikarskie mianem „znie- 
wag“ i „obraz“. 

Stwierdzając wiec, że prasa nie „obra- 


zila“ p. Prezydenia, gdyż sad nigdzie nie 


“malazi powodu do interwencji, rozumiemy 
jednak doskonale powody wystąpienia 
p. Premjera. P. Sławek pragnie, by oso- 
ba p. Prezydenta, jako nieodpowiedzialna, 
stała poza dyskusją prasowa, to znaczy, 
by p. Prezydenta nie obciążano odpowie- 
dzialnością za akty polityczne, w których 
on, na mocy konstytucji, musi współdzia- 
lać z rządem. Otóż chętnie przyznajemy, 
że żadanie p. Sławka znajduje się w zu- 
pełnej zgodzie zarówno z naszą konstytu- 
cją, jak i z praktyka konstytucyjną w de- 
mokracjach współczesnych. Oczywiście zda- 
rzałv się wyjatki od tej praktyki w okre- 
sach burzliwych, jak słynne se demet- 
tre ou se soumettre (poddać się 
lub ustąpić) Gambetty pod adresem prez. 
Mac Mahona w roku 1877, lub niedawne 
(w r. 1924) wymuszenie dymisji Milleran- 
da przez kartel lewicowy itp., ale w cza- 
sach normalnych przestrzega sie Ściśle 
zasady, że za akiy Prczydenta czyni się 
odpowiedzialnym nie jego samego, ale mi- 
nistrów, którzy te akty kontrasygnowali. 

Apel p. Sławka do prasy zawiera więc 
milczące przyznanie, że za ostatnie akty 
Prezydenta (np. nominacja p. Prystora, 
odroczenie Sejmu) odpowiedzialnym jest 
on, Walery Sławek. gdyż on to, jako szeł 


Przedpłata wynosi: 


Ww 
z odnoszeniem 


Miesięcznie 


W odpowiedzi na apel p. Premjera. | 


Prezydenta. Poprostu p. Premjer nie za- 
słania Głowy Państwa swoją odpowie- 
dzialnością, jak tego żąda odeń konstytu- 
cja. P. Prezydent nie jest pokryty, gdyż 
Sejm nie może pociagnąć Premjera do od- 
powiedzialności, a nie może tego zrobić, 
bo się go nie zwołuje. Jeśli więc p. Pre- 
mjer chce skutecznie osobę p. Prezydenta 
z dyskusji wyłączyć, to winien natychmiast 
stanąć przed Sejmem. 

Nasuwa się nam jeszcze druga uwaga. 
P. Sławek uznaje potrzebę usuniecia Gło- 
wy Państwa z „gry politycznej“. Usunięcie 
to jest jednak możliwe tylko wtedy, gdy 
ktoś inny, t. j. rząd, za akty Prezydenta 
odpowiada i gdy sam Prezydent stoi poza 
gra polityczną. Co powie w takim razie 
p. Premjer o słynnym projekcie komnstytu- 
cji, ułożonym przez klub BB, który dla 


wielu aktów Prezydenta nie wymagał | 
kontrasygnaty ministrów, czyli czynił za | 


nie odpowiedzialnym wyłacznie i bezpo- 
średnio Głowę Państwa i który ponadto 
wciągał Prezydenta w najgorszą grę poli- 
tyczną, polecając mu np. sprawdzać waż- 
ność mandatów poselskich, mianować trze- 
cią część Senatu, wyznaczać cześć Trybu- 
nału Stanu (przed który on sam, według 
konstytucji, może być pociągnietym), a na- 
wet desygnować do plebiscytu swego kan- 
dydatą na następcę... Przecież taki Pre- 
zydent nie mógłby stać poza dyskusją 
i krytyka publiczną, ale byłby raczej nad- 
premierem, rządzącym osobiście i faktycz- 
nie, a zatem i odpowiedzialnym osobiście. 
Taki Prezydent stałby stale w ogniu walk 
politycznych i toby jego autorytet musiało 
zupełnie podkopać. 

Projekt ten był absurdalny i śmieszny. 
Dziś już nikt o nim nie mówi. Jeśli o nim 
wspominamy, to tylko ze względu na pe- 
wnego wybitnego polityka z BB, który ten 
niefortunny projekt podpisał. Był on wów- 
szas prezesem BB. P. Premjer zna jego 
nazwisko. | „AX. 


PRZYJĘCIA U PREMJERA, 


Warszawa (PAT). Dzisiaj Prezes Rady Mi- 
nistrów Walery Slawek przyjął ministra spraw 
wewnętrznych p. Józewskiego. O g. 12-tej zło- 


jżył p. premjerowi wizytę poseł i minister peł- 
jnomocny Łotwy p. Olgierd Grosswald. 


un—nas(j—= > 

100 GÓRNIKÓW SPŁONĘŁO ŻYWCEM. 
Warszawa, 30. 5. (Tel. wi). W Kopalni wẹ- 
gla „Sita“ w Zagłębiu donieckiem w Bolszewji 
skutkiem wybuchu gazów powstał grożny po- 


iżar, Zginęlo około 100 gorników, którzy spło- 


rządu, udzielił im kontrasygnaty. F; Pre- | aeli żywcem, mając odciętą drogę do ucieczki. 


mjer zasłania tu p. Prezydenta wobec kon- 
stytucji, wobec parlamentu i kraju. „Nie 
mówcie nie o Prezydencie — woła do 
nas — macie przecież mnie przed sobą; 


Różne Wiademości. 


Warszawa, 30. 5. (Tel. wł.), W poniedzialek 


ja odpowiadam za wszystko, co Prezydent |Sąd Najwyższy rozpatrzy sprawę mandatu po- 


zrobił”. 
winien dać Sejmowi sposobność do zreali- 
zowania tej odpowiedziałności. Powinien 


Prezydenta przed krytykami i zarzutami! 
Jeśli sadzi, że Sejm ten nie reprezentuje 
już wiernie poglad 


pisze wybory do nowego Sejmu, ale niech 


to zrobi natychmiast, bo każdy dzień zwio- 
ki oznacza z jego strony unikanie odpowie- 


. : zz 1] 
zwołać Sejm natychmiast i tam zasłonić 


Ale w takim razie p. Premjer po- sia Wierzbiańskiego. który na liście kandyda- 


tów figurował pod nazwiskiem Jana Wierzbiań- 

skiego, a komisja wyborcza przyznała mandat 

jnżynierowi Zdzisławowi Wierzbiańskiemu. 
Warszawa, 30. 5. (Tel. wł.). Do Berlina wy- 


„jechał ławnik miasta Łodzi prof. Smolik celem 
„wręczenia nagrody literackiej m. Łodzi prof. 


ów kraju, to niech roz- Briicknerowi. 


Łódź (PAT). We wsi Lipki pod Wieluniem 
ubiegłej nocy wybuchł pożar, który zniszczył 
wiele zagród chłopskich wraz z inwentarzem 
żywym į martwym. Straty wynoszą przeszło 


dzialności za te akty, z powodu których g0 tys. złotych, Przyczyny pożaru dotychczas 
wciągnięta została w dyskusję osoba pana nie ustalond, 


EE] TIAGO A [ETAP 
REDAKCJA, ADMINISTRACJA i DRUKAR 
KONTO CZEKOWE P. K. O. WARSZAWA 140.055 


Krakowie: 
bez odnoszenia 


6-20 zł. | 5'70 zł. 
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DASS | 
Na calym obszarze Państwa pols. 
a przesyłką poeztow, 


6-20 zł. 


Przesłuchanie dal 


"Lwów, 30. 5. W czwartym dniu procesu 
ukraińskich terorystów przed sądem stanął 
Włodz. Machnieki, urodzony w r. 1902, mecha- 
nik maszynowy. W mieszkaniu jego znajdował 
się magazyn broni i amunicji, a szereg razy no- 
cował u niego Emil Senyk, komendant krajo- 
wy UWO. Machnieki do winy się nie przyznaje. 
Polityką się zajmował, do UWO nie należał, a 
(o istnieniu tej organizacji wiedział tylko z ga- 
zet). Przenocował w swem mieszkaniu jakiegoś 
człowieka, bo prosił go o to Kiryluk. Dopiero 
jednak po aresztowaniu dowiedział się od po- 
licji, że to był Senyk. Co do magazynu broni i 
amunicji to Machnieki +bronił się r wo 
tem, że nie wiedział, co było w pakunnach, któ- 
re mu przyniósł najpierw ów nieznajomy (Se- 
nyk) wraz z jakąś panną, a później ona sama. 
Potem jednak Machnicki przyznał się, że zaglą- 
dał do paczek. Machnicki nie wiedział co od- 
powiedzieć na pytanie, czy go to nie uderzyło 
że jacyś nieznani ludzie znoszą do niego po- 
dejrzane paczki i dlaczego o tem nie powie- 
dzłał policji przy rewizji. Zmianę zeznań oskar- 
żońy tłumaczy, biciem przez policję, tak, jak i 
inni oskarżeni. s 


fDalszy oskarżony J, Kiryluk, leśnik, pray- | 


znaje, że należał do UWO, ale twierdzi, że wstę 
pujac do organizacji zastrzegł sobie, że ma 
być używany tylko do pracy oświatowej. Przy- 
znaje, że brał udział w wynoszeniu pakunków 
z materjałem wybuchowym, natomiast wypiera 


Za granicą 


9.50 zł. 


Cena egz. 25 gr. 


NIA KRAKOW, ULICA SW. KRZYZA L. Il. ` 
KONTO CZEKOWE P. K. O. KRAKÓW 401.099. ` 


Przedpłata xn'żona 
dia nauczycjielatwa ludowego 


5:70 zł. 


Za każdą zmianą 
adresi - 
dopłata 50 gr. 


szych oskarżonych 


w procesie U. W. O. 


się udziału w przygotowaniach do zamachu na 
komisarza Feduniszyna., 

W zeznaniach tego oskarżonego jest najwięcej 

- sprzeczności. 

Zapytany, dlaczego pierwotnie tak bardzo 
obciążał Szuszkiewiczównę, odpowiada, że robił 
to w przekonaniu, że jej jako kobiecie policja 
nie nie zrobi. i 

Na to prokurator zapytuje Kiryluka, dla- 
czego nie obawiał się. że Szuszkiewiczównę mo- 
że spotkać ios Besarabowej, która według 
opinji Ukraińców zmarła pobita przez policjan- 
tów. 

Przewodniczący stwierdza, że przed sędzią 
śledczym, kiedy już się żadnego bicia nie bał, 
zeznawał bardzo obszernie, potem to odwołał, 
poczem jeszcze raz częściowo się przyznał, by 
wreszcie wszystko cofnąć. $ 

"Z kolei przesłuchano Stefanję Szuszkiewi. 
czównę, studentkę trzeciego roku filozofji, Akt 
oskarżenia zarzuca jej, że była ważnym łącz- 
nikiem między różnemi trójkami UWO i odgry- 
wała dużą rolę w przygotowaniach do zama- 
chów. Oskarżona jest jedyną osobą, 

która nie zarzuca policji bicia, 
Przeczy jakoby należala do UWO. Zna więk- 
szość oskarżonych, ale, jak twierdzi, z zabaw 
lub przedstawień na Zniesieniu. Wypiera się ry- 
sowania płanu Zniesienia, co zarzuca jej akt 
oskarżena. Na tem rozprawę odroczono, 


Lwów złożył hołd poległym lotnikom ameryk. 


Lwów 30. 5. 
Obrońców Lwowa odbyła się uroczystość wień 
czenia grobów lotników amerykańskiej eskadry 
imienia Kościuszki, którzy polegli w r. 1929 
podczas walk polsko-ukraińskich. W uroczy- 
stości wzięli udział przedstawici*le władz z p. 
wojewodą Gołuchowskim na czele. przedsta- 
wiciele armji, przyczem szczególnie licznie sta- 
wili się lotnicy, dalej przybyli przedstawiciele 
stowarzyszeń. oraz liczna publiczność. Pierw- 
szy przemawiał w języku angielskim i polskim 
pastor ewangelicki, potem zastępca komisarza 
rządowego na m. Lwów p. Frankowski, p. Neu- 


O godz. 11 na Cmentarzu jmanowa imieniem „Straży Mogił*, major Hel- 


ler im. 6 p. lotniczego, pułk. emer; Baczyński 
imieniem Zw. Obrońców Lwowa. Ostatni prze 
mawia} attache wojskowy amerykański w War 
szawie major Jeager. 

Mówcy kończyli swe przemówienia składa. 
niem wieńców na grobach bohaterów. * Major 
Jcager udekorował groby poległych chorągiew 
kami o barwach amerykańskich. Po przemó- 
wieniach młodzłeż szkolna złożyła na grobach 
kwiaty, a orkiestra odegrała hymn państwowy, 
polski i amerykański. 

————0——— i 


Opinja angielska stwierdza prowokację niemiecką. 


Londyn (PAT). „Daily Telegraph" w depe- 
szy własnej z Berlina o incydencie granicznym 
pod Opaleniem potwierdza wczorajsze ' przy- 
puszczenia „Daily Heraldu* co do tła incy- 
dentu. Dziennik stwierdza. że wiadomości po- 
dawane przez prasę berlińską umacniają p°- 
glad, że  ; a 
polscy oficerowie zostali zwabieni na niemiec- 

kie terytorjum 


przez prowokatorów, którzy przyrzekli im 
sprzedać dokumenty wojskowe. Przytaczając 
infomacje „Lokal Anzeigeru* z Kwidzynia 
„Daily Telegraph“ stwierdza. że korespon- 
dent tego dziennika najwidoczniej nie uświa- 
damiał sobie znaczenia swoich słów, pisząc. iż 
niemieckie „władze zdecydowały się udzielić 
ostrej odprawy polskim zamiarom  szpiegow- 
skim. Jak zaznacza „Daily Tlegraph': „może 
to być tylko dowodem. że inicjatywa do kro. 


ków, które spowodowały wypadek, wyszła z 
tej strony, t. j. z niemieckiej granicy*. Opisu- 
jąc w dalszym ciągu zajścia według tej relacji 
«Daily Telegraph“ nadaje całej depeszy cha- 
rakter raczej życziiwy dia Polski, - nazywając 
akcję nimiecką zasadzką. 


Niepokój prasy Hugenberga. 

"Berlin (Telef. wł.) Dzisiejsze dziennik. nie- 
mieckie ' zajmują się wypadkami nad granicą 
polsko-niemiecką przyczem „Deutsche All. Ztg.” 
ubolewa, że rząd Rzezy zachowuje w tej spra- 
wi całkowite milczenie tak, że robi to wrażenie 
jakoby sumienie niemieckie było nieczyste. 

Równie zapytuje się „Der Tag“ dlaczego 
rząd Rzeszy nie wydał jeszcze żadnego . ofi- 
cjalnego komunikatu i zarzuca © ministrowi 
Curtiusowi że jest połonofilem, czego ma do- 
wodzić zamiar objęcia protektoratu mad pol- 
ską wystawą sztuki i malarstwa w Berlinie. 


O E S 


p 


: Koła gospodarcze polskie 
zainteresowane koncepcją Brianda, 


Paryż (PAT). Staraniem polskiego konsula- 
tu generalnego w Paryżu. odbył się odczyt dr. 
Rogera Bataglji w „Rothary club“. o roli Pol- 
ski w rozwoju gospodarczym Europy. Prele- 
gent przedstawił znaczenie Polski jako do- 
stawcy i odbiorcy towarów w obrocie między- 
narodowym. Prelegent oświadczył. że.koła go- 
spodarcze polskie, są w najwyższym stopniu 


zainteresowane koncepcją Brianda, oczywiście 
w takim jej ujęciu. któreby dawało Polsce 
potrzebne możliwości eksportowe. kapitałowe 
i emigracyjne, oraz zabezpieczało ją przed 
agresją. Odczyt dra Rogera Bataglji. wywoła 
wielkie zainteresowanie. a poglądy wygłoszone 
przez prelegenta znalazły duże uznanie 


=== 

Warszawa, 30. 5. (Tei. wł). Marszałek Se. 

natu p. Szymański powrócił z zagranicy i objął 
urzędowanie, : 


Sir. 2. 


„0 czem piszą inmi?.. 


Socjaliści rządowi o Il. Międzynarodówce 


W „Przedświcic* p. Moraczewskiego 
znajdujemy dłuższe wywody charaktoryzu- 
jące Il-ga Miedzynarodówkę socjalistyczną 
z powodu jej (już zresztą przebrzmiałej) 
odezwy pierwszomajowej, której jeden 
ustęp poświęcony był „dyktaturzeć w Pol- 
sce. „Przedświt“ ujmuje sie za Hindusami, 


walczącymi o wolność z angielskim rza-. 


dem „towarzyszą Mac Donalda. A pod- 
jawszy wyrażenie Il-giej Międzynarodówki 
o „krwawym rządzie Mussoliniego”, pisze: 
„Można nazwać również angielski rząd 
Mac Donalda „krwawym“! Byłoby to spra- 
wiedliwe, bezstronne — socjalistyczne sta- 
nowisko, bo krew Hin'lusów nie jest mniej 
warta, niż krew innych narodów '* 
Następnie przypomina, jak to bez pro- 
testu ze strony II Międzynarodówki socja- 
listyczny rząd Miilera w Niemczech przy- 
stąpił do budowy pancernika, i oświadcza: 
„Z treści odezwy wynika, że „Międzyna- 
rodówka* siuży interesom Anglji i Niemiec“, 
a nie sprawie wolności, sprawiedliwości 
i demokracji — nie sprawie socjalizmu! Jak 
| Liga Narodów jest narzędziem kilku państw 
większych, tak „Międzynarodówka jest 
narzędziem głównie dwu z tych „wielkich“: 
Anglji i Niemiec!* 
Jest to prawda! I wyrażamy radość 
z tego powodu, że organ „Frakcji Rewołu- 
cyjnej', organ partji socjalistycznej, tak 
trzeźwo patrzy na II Miedzynarodówke'. 
Szkoda jednak, że ten krytyczny na nią 
poglad wypowiada dopiero teraz, kiedy się 
stało wiadomem, że Miedzynarodówka nie 
zechciała przyjąć „Frakcji“ do swego gro- 
na. Szkoda, że p. Moraczewski et Cic nie 
wystąpili przeciw II Międzynarodówce 
w roku 1920, kiedy jej najwybitniejsi przy- 
wódey stanęli po stronie Bolszewji przeciw 
Polsce.. To jedno zastrzeżenie dołączamy 
do trzeźwej oceny II Międzynarodówki 
w „Przedświcie'*. 


Przesunięcia wśród polskich partyj 
w Lidzie. 


„Kurjer Wileński“, organ posła Okuli- 
cza (BB), pisze z okazji wyborów w lidz- 
kiem, że i 

„ciekawe zmiany zaszły w stanie wpływów 

partyj opozycyjnych. PPS. z 9 tysięcy gło- 
- sów spadła na 3 tysiące, Wyzwolenie — 

z 15 tysięcy na 5 tysięcy. Stronnictwo 

Chłopskie zebrało głosów również mniej, niż 

padło ich w poprzednich wyborach na ilstę 

Nr 10, pomimo jej unieważnienia. Mniejwię- 

cej na jednakowym poziomie utrzymała się 

połączona lista Ch. D. i Piasta Nr 25%, 

a właściwie, co nie może przejść przez 
gardło p. Okuliczowi, powiększyła swój 
stan posiadania o blisko 2 tysiące głosów. 
r Ak: 2 
' Zydzi — „obojętni“, 

„Nasz Przegląd“ żydowski zajmuje się 
obojętnością społeczeństwa w stosunku do 
spraw państwa. Tłómaczy ją tak: 

„Piłsudczycy nic nie poprawili i nic nie 
pogorszyli, lecz pozostawili wszystko po 
dawnemu. Nie dziwota, że społeczeństwo 
jest obojętne. Nie entuzjazmuje się ani sa- 
nacją, ani opozycją, lecz zachowuje się 
biernie. I to bynajmniej nie jest dowodem 
sobkostwa lub głupoty, lecz właśnie trzeź- 
wości i mądrości. Społeczeństwo powiada 
sobie: „ambo meliores“ — jeden ustrój wart 
jest drugiego, lub po heinowsku: „oba nie 
mile pachną“. 

Są to typowo żydowskie wywody. Ponie- 
waż u steru eszcze sanacja, więc nie moz- 
na jej zwalczać. Ale, że w kraju źle, więc 
trzeba zamanifestować przynajmniej „obo- 
jetność* w stosunku do rządzących Polską 
czynników. Bo — nuż...? I to się nazywa 
„dowodem trzeźwości i mądrości". „Nasz 
Przeglad“ pochlebia sobie! 


Jedyni rewolucjoniści w Polsce! 


P. Koskowski rozprawia się w „Kurje- 
rze Warszawskim“ z radami „Czasu”... 
Przed paru bowiem dniami radził war- 
szawski korespondent „Czasu” rządowi, 
żehy kryzys gospodarczy likwidował „za 
pomocą dekretów“... 

„Przecieranty — Pisze p. Koskowski w 
oczy. Przecież ten człowiek widocznie nie 
ma wyobrażenia © konstytucji „polskiej: 
Trzeceiż tylko w razio rozwiązaniu parla- 
mentu. to znaczy w ciągu najwyżej trzech 
miesięcy, p, Prezydent Rzpltej uzyskuje p£- 
wna swobodę w dekretowaniu. Ale i tn 
konstytucja marcowa, zreformowana w TO- 
ku 1926, czyni wyraźnie zastrzeżenia ogra- 
niczające, np. eo do zaciągnięcia pożyczki 
państwowej, nałożenia podatków, podwyż- 
szania ceł, ustanawiania monopolów. A oto 

art. 49 (ust. 2) konstytucji, który opiewa: 
„Umowy handlowe i erine oraz umowy, 
które stale obciążają pod względem finan- 


„GŁOS NARODU“ z dnia 1-go czerwca 1930. 


Jak Europa przyjęła memoriał Brianda? 


Chłodno i 


Trzeba stwierdzić, ż> memorjał Brianda“ o 
Unji Europejskiej został przyjęty przez opiuję 
międzynarodową naogół chtodno i krytycznie... 
| Entuzjastycznie za nim wypowiedziały „się 
(prócz francuskicj prasy radykalnej i rządowej) 
tylko wiedeńskie dzienniki; kilkoletnia bowiem 
propsgamła  Coudenhove-Kalergi'ego na grun- 


dla memorjałn. T — z drugiej strony — tyłka 


kich krajach ońspeknęiy go z miejsca 
„husrhieg”* (koncern prasowy  Hugonberca. 
w Niemczech) luh jako zasadzkę” i „manewr 
francuski” (faszystowska prasa we Włoszech). 
Qlhrzymia zaś większość: prasy nodała memo- 
riat Brianda nie entuzjazmując się nim, ani go 
też nie odrzucając. natomiast wsiykająe mu 
szereg braków i wskazując na pewna tkwiące 
w nim. niebezpieczeństwa. 

Prasa angielska opozycyjna (więc konserw 
fywna i liberalna) zgodnie prawie oświadcza. 
żo Wielka Brytanja nie jest bezpośrednio zain- 
teresowana Unją Europejską. Jej charakter Im- 
prjum świutowego sprawia, że zasadniczo nie 
maże wejść do Unji Furopejskiej; może współ- 
dziaiać od wypadku do wypańku z nią chyba 
tylko w. sprawach. które dotyczyć będą euro 
pejskieh jej posiadłości („Times')... 

Zaniepokojenia wywołał momorjał Brianda 
w kołach kierowniczych Ligi Naredów. Jeśli 
bowiem Unja Europejska etałaby się rzeczywi- 
stością, to wówczas wysunie się zagadnienie, 
czem ten nowy twór międzynarodowy ma bvć 
w stosunku do Ligi Narodów, jak rozdzielić 
kompetencje w sprawach naszego kontynentu 
między obydwie instancje, i której z nich przy- 
znać decydujące znaczenie? 

Niezmiernie ciekawą dyskusję wywołał plan 
Brianda w Niemczech... Organ Socj. Domokra- 
cji „Vorwärts“ powitał go z radością jako je- 
den z postulatów międzynarodowego wocjali- 
zma. Organy zaś dzisiejszego rządu wypowie- 
działy się po największej części przeciw niemu. 
A taka „Germania? oceniła go jako próbę Fran- 
cji „wydobycia się z tej ` izolacji moralnej. 
w jakiej ją postawiła +?) konferencja londyń- 
ska“. , 

Prasa faszystowska Włoch wogóle nie za- 
dała sobie wiele trudu przy rozbiorze planu 


Brianda. Zręsztą w parę dni potem zagrzmiały |. 


wojenne akordy Mussoliniego; w czem — może 
nie bez. racji — donatrzono się. odpowiedzi 
Włogh na propozycję ministra francuskiego. 

Bardzo rzeczowo i. objektywnie potrakto- 
wał plan Brjanda „Osservatore Romano“, Nie 
pominął jego braków (mglistość i in). Zara= 
zem jednak podkreślił zasadniczą jego wartość 
jako objawu myśli pokojowej i dążności do 
współpracy międzynarodowej. Było rzeczą. zna 
mienną, że te objektywne wywody organu Sto- 
licy Apost. spotkały się z najostrzejszym i bru- 
talnym sprzeciwem za strony ofganu niemiec- 
kich centrowców, „Germanii”. Nie cofnął się 
ten dziennik nawet przed insynuacją, jakoby 
organ Stolicy Apost. swem stanowiskiem 
w sprawie planu Brianda szedł przeciw „inte- 
resom narodu 'włoskiego". 

„Naogół można powiedzieć, że krytyka me- 
morjału Brianda ma charakter głównie praw- 
niczy” (brak konkretnych zasad ustrojowych) i 
polityczny. Z politycznego punktu widzenia. 
oceniają go krytycznie koła związane ściśle 
z Ligą Narodów. bojąc się, by nowy twór nie 
popadł w Konflikt z instytucją  genewską;; 
z politycznego zaś punktu widzenia zwalcza- 
ją go te sfery, które dążą do rewizji trakta- 
tów pokojowych, lękając się, że Unja Europej- 
ska. może się stać zagwarantowaniem obecne- 
go stanu rzeczy. 

Z polskiego punktu widzenia należałoby 
w tych warunkach oświadczyć się za planem 


s R w R O 


sowym państwo... wymagają zgody sejmu“. 
Z powyższego wynika, że prawo dekre- 
towania rozszerzone jest wyłącznie w razie 
rozwiązania Izb, oraz że i wtedy, na ten 
trzymiesieczny okres czasu, jest ono wciąż 
mocno ograniczone, między innemi w dzic- 
dzinie specjalnie dotyczącej ekonomji naro- 
dowrcj. Jakąż ma więc wartość środek, za- 
lecany przez „Czas“, Żadnej!“ 
A dokad zmierza korespondent '„Cza- 
su“? Do wywołania wrażenia, że potrzeb- 
nym jest nowy zamach stanu, przed któ- 
rym ostrzega nawet „Gazeta Polska, 
pisząc: 

„Stwierdzić musimy. że Prezydent Rze- 
czypospolitej i rząd obecny nie ma obo- 
wiązku, a nawet prawa stosować się do 
jakiejkolwiek innej konstytucji, oprócz tej. 
która jawwnie, powszechnie i prawnie obo- 
wiązuje“. 

Zdaje się, że jedynymi, obok oczywi- 
ście komunistów, rewolucjonistami w Pol- 
sce są dziś konserwatyści. 


4 


cio Wiednia przygotowała tu wyborny grunt 


zdecydowanie” militarystyczne koła wo wszyst 
jako 


krytycznie. 


Brianda, gdyby gwarantując międzynarodowe 
porozumienie, gwarantował nam „status quo". 
i gilyby miał formy realne. Niestety, na razie 
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jcet jeszcze we mgle, jeśli chodzi o jego pra. 
wno-ustrojową konstrukcję, a nie wiadomo. 
czy gwarancja dla obecnego stanu rzeczy 
w Europie zostanie przyjęta jako jego fundi- 
ment i podstawa. W każdym razie nie przyjmia 
jej Niemcy. już teraz zastrzegujące sie przeciw 
nowemu pomysłowi „wschodniego Locarna*. 


W. Z. 


| Agitacja wyborcza w okregu gnie ź- 
nieńskim, gdzie w najbliższa niedzie- 
le edbędąa sie wybory uzupełniające do 
>ejmu, jest bardzo ożywiona. Sanacja. 
która w. tym okręgu nie zdobyła w r. 1928 
żadnego mandatu, zrezygnowała ohkecnie 
z walki wyborczej i nawołuje wyborców 
do masowej absencji w wyborach. Ch. D. 
i Piast liczą na utrzymanie dotycliczaso- 
wego stanu posiadania, wyrażajacego Się 
w 2 mandatach (p. Czyszewski z Ch. D. 
ip. Michalkiewicz z Piasta) i w 88 tysią- 
cach głosów, jakie przed dwoma laty po- 
dły na liste Nr 25, Na czele listy Stronnie- 
twa Narodowego stoja p. Trampczyński 
i dotychczasowy poseł Lewandowski. 

W toku agitacji wyborczej, w której 
biora udzial m. i. posłowie Bitner i Kier- 


pik, wygłosił w Środzie poseł Witos 
programowe przemówienie, niezmiernie 


znamienne ze względu na ostre, opozv- 
cyjne akcenty. P. Witos przypomniał, jak 
iżono Sejm, a Polaków nazwano „narodem 
idjotów i zaznaczył, że 
„godność i interes narodu polskiego. dobre 
imię państwa w kraju i zagranicą wymaga, 
by Sejm pociągnął do oslpowiedzialności 
tych, co prawo łamią, co wbrew ustawie 
szatują setkami miljonów ludzkiej krwawicy 
i zastanowił się nal położeniem kraju. — 
A jednak p. Prezydent. kierujący się radami 
p. Sławka odracza posiedzenie Sejmu przed- 
tem, nim ono się zaczęlo*. 

„Cztoroletnie rządy sanacji — mówił da- 
lej p. Witos — mające jaknajlepszą konjnn- 
ktnrę; rządy, którym nikt nie przeszkadzał, 
rządy, które zdyskontowały obca pracą dla 
siebie, dowiodły, że nie mogły, czy nie 
umiały nie zrobić. Dojrzały one też zupeł- 


Niem 


KOMISARZ BIEDRZYŃSKI 


Krwawe zajście graniczne pod Opaliniem 
jest obecnie przedmiotem badania mieszanej 
komisji polsko-niemieckiej, która przeprowa- 
dza dochodzenie na miejscu wypadku. Dotych- 
czas przesłuchano cały szereg niemieckich 
urzędników policji granieznej oraz żołnierzy 
polskiej straży granicznej, pozatem niemieckie- 
go i polskiego rzeczoznawców dla spraw broni 
palnej, którzy wydali opinią o wymianie strza- 
łów z punktu widzenia technicznego, W związ- 
ku z odmową udzielenia odpowiedzi ze strony 
świadków niemieckich na niektóre pytania 
członków komisji, postanowiono zwrócić się do 
obu rządów o dodatkowe instrukcje w sprawie 
zakresu prac komisji. 

Jak wynika z zcznań świadków, niemieckie 
terytorjum nie było ostrzeliwane przez pai- 
skich  funkcjonarjuszów straży granicznej. 
Funkjonarjusze polscy wprawdzie przekroczyli 
granicę, leez dopiero zasypani strzałami ze 
wszystkich stron. Do tego kroku więc zostali 
zmuszeni. Świadkowie następnie zeznali, że do 


WEZ 


2 ycia młodzieżu 
akademickiej. 
Z kongresu Sellu w Heisingforsie. 


W Helsingforsie odbył się Kongres Sdl'u 
(Związku Studentów Finlandii. Estonji, Łotwy 
i Litwy). Głównemi punktami obrad były: spra- 
wa zmiany statutu Sell'u oraz kwestja naw lą- 
zania wspólpracy ze studentami polsk. Wniosek 
studentów fińskich domagający się przyjęcia 
Polski do Sell'u, a poparty przez Fstonje, od- 
rzucono glosami Łotwy i Litwy; na wniosek 
Łotwy uchwalono jednak zaprosić Związek 
Polski do jaknajściślejszej wspólpracy z Šel- 
tem. W czasie kongresu bawiła w Helsingfor- 
sie, na zaproszenie Związku Studentów Fin- 
skich, delegacja Polska. ; 


AKADEMICY JADĄ NA KONGRES 

EUCHARYSTYCZNY DO POZNANIA, 

W I. Krajowym Kongresie Eucharystycz- 
nym, który odbędzie się w 
czerwca br. w Poznaniu, weżmie liczny udział 
młodzież akademicka, zgrupowana w osobnej 
Sekcji akademickiej. Akademicy obok udziału 


cy wydali zwło 


dniach od 26 do 29| Fe: 
ı AKADEMICKIE * KOLONJE 


| "Przed wyborami w okr. gnieźnieńskim. | 


MOWA OPOZYCYJNA POS. WITOSA. 


nie do ustąpienia", ` 

Mają one za soba tylko ludzi zaintere- 
sowanych w tym systemie rządzenia, spe- 
kulantów i pochiebców, których zresztą ma 
każdy, kto rozporzadza władzą i korytem, 
ale którzy też pierwsi uciekają, gdy sie 
władza i koryto kończy. Mają bojówki i in- 
dywidua kryminalne do rozbijania głów 
i wypalania cczów. i 

Mówiąc o skutkach systemu pomajowe- 
go, wyraził się, że „wszystkie szkody moż- 
na powretować”, ale 

„gorszą daleko rzeczą to robota, która de. 

prawuje, która poniża, która łamie wolę 

i charaktery, która z ludzi robi narzędzia 

zdolne da wszystkiego, robi nikczemników. 

"lego często naprawić sie nie da, to trwa 

lata i pokolenia”. 

W końcn wezwał mowca rzad albo do 
współprucy ze Sejmem, albo do przepro- 
wadzenia wyborów bez gwałcenia woli 
ludności. 

Ostro wystapil p. Witos przeciw nawo 
ływaniu do wstrzymania się od wyborów: 

„Nieszczęsna polsku sanacja, która ma 
za sobą same tylko przestępstwa. Czy me 
się nazywają przen rotem majowym. czy ła- 
maniem konstytucji. czy wprowadzaniem 
miljonów żydów do Polski, czy przekracze- 
niuni budżetowemi, czy stronniczością al- 
ministracji, czy rozrzutnością bez końca 

i miary, czy zabijaniem ducha i inicjatywy 

obywatelskiej, chce, zanim zginie, ukorono- 


wać dalszem łajdactwem swój niesławny 
żywot”. 


Z absencji wyborów skorzystają tylka 
Niemcy, którzy mogą zdobyć dwa man- 
daty zamiast jednego, doląd posiadanego. 


a ra. P . ee 
ki Leśkiewicza. 
PRZEKAZANY PROKURATOROWI. 
polskiej straży strzelano z tyłu, od strony pol- 
skiej, co wskazywałoby na głębokie wtargnię: 
cie Niemców na terytorjum polskie. 

Niezmiernie ważny szczegół przyniósł Wy- 
nik sekcji zwłok podkom. Leśkiewicza, doko- 
nanej w Kwidzyniu. Zdjecie roentgeniczne kn- 
li, która utkwiła w stosie pacierzowym, wyka- 
zalo ponad wszelką wątpliwość, że chodzi tu 
o kulę rewolwerową, nie zaś karabinową. 
Szczegół ten jost niezmiernie ważny ze wzglę- 
dn na odległość i śla-ly krwi, zostawione je- 
azeze po stronie polskiej, zg" 

Zwłoki podkomisarza Leśkiewicza zostały 
wydana władzom polskim na odcinku graniez- 
nym Opalenia i odwiezione do Tczewa, gdzie 
odbędzie się pogrzeb. Komisarza Biedzyńskiego 
który, jak wiadomo, osadzony został w więzie- 
niu w Elblągu, przekazano obecnie do dvspo- 
zycji prokuratora Rzeszy, co wskazywałoby 
an to. że Niemcy zamierzają wytoczyć mu pro- 
ces o szpiegostwo. 


A NR! W ORO KZ ZE AA 


w pracach kongresu obradować beda w swej 
sekcji, która według projektu odbędzie dwa pò- 
siedzenia. Wygłoszone na nich zostaną nast. 
referaty: „Euebarystja ośrodkiem życia reli- 
gijnego i moralnego ideaiu akademika". prele- 
gent p. Świeżawski, „Euchurystja w zastosowa” 
niu praktyczhem w życiu akademika“, p. Bo- 
gdanowiez: „Eucharystja w zastosowaniu prak 
tycznem w życiu akademiczki”. p. Żółtowska. 
Ostatni referat pt. „Rola organizacyj akade- 
mickieh w Akcji Katolickiej“ wygłosi ks, Mo- 
derator Moskała z Krakowa. We wszystkich 
ośrodkach uniwersyteckich utworzone zostały 
Komitety akademiekie, których zadaniem jest 
przygotowanie prac na Sekcję akademicką, 
propaganda kongresu, oraz zorganizowanie Wy- 
jazđu na Kongres do Poznania. 
KOŁO PRZYJ. CZECHOSŁOWACJI 

w POZNANIU. 

W Poznaniu zorganizowano  Akademiekie 
Kolo Przyjaciół Czechosłowacji. które nawia- 
zało kontakt z takiemiż kołami w Krakowie i 
Warszawie. 3 
WAKACYJNE. 

Na okres zbliżających się wakacyj otwiera 
Bratnia Pomoc Studentów U. J. dwa miejsca 
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leczniczo-wypoczynkowe, dostępne dla słucha” 
czy wszystkich polskich uniwersytetów, Istnie- 
jąca od szeregu lat kolonja  łeczniczo-wypo- 
czymkowa w Szczawnicy, mieszcząca się w wil- 
lach „Amio? Stróż“ i „Małuja”, dysponuje po- 
mieszczeniem obliczonem na 30 osób. Druga 
kolonja, wypoczynkowa, istniejąca od roku i 
obecnie rozszerzona, znajduje się w Pławnej, 
w pobliżu Krynicy. Obliczona jest na 80 osób. 
Koszta mieszkania i utrzymania wynoszą, 
w Szczawnicy 6 zł. dziennie, w Pławnej zaś 5 
zł. Z wielkich kolonij wakacyjnych, chętnie 
odwiedzanych przez młodzież, wymienić należy 
kolonje w Tupadłach nad morzem, oraz w Gdy” 
ni. Kolonje te mogą pomieścić 350 osób i 
otwarte są od 1 lipca do końca czerwca. 


MONUMENTALNY DOM AKADEMICKI 
W STOLICY. 

W dniu 1 czerwca b. r. odhędzie się w War- 
szawie poświęcenie monumentalnego domu aka 
demickiego o 627 pokojach. Koszta budowy wy 
niosły 8 milj. zł. Wedłng zapewnień konstruk- 
torów. budynek ten jest najwiekszym domem 
akademickim na świecie. 
| a O 


Ja ziemiach fizmitci. 
Przed obliczem Temidy. 


Rejent — działaczem komunistycznym. 
48 złoczyńców. — Kapral uwalniał poboro- 
wych. 


W sądzie okr. w Białymstoku znalazła swój 
epilog rozprawa przeciw znanemu w tamtej- 
szych kolach towarzyskich, b. rejentowi i oby- 
watelowi ziemskiemu, Włodzimierzowi Dąbrow 
skiemu, oskarżonemu o antypaństwową dzia- 
łalność komunistyczną. Dąbrowskiego skazano 
na 5 lat ciężk. więzienia i z miejsca osadzono 
go za kratkami. 

Jak w ubiegłym tygodniu donosiliśmy, przed 
sadem w Chojnicach toczył się monstre proces 
przeciw szajee 48 złoczyńców, oskarżonych 
o dokonanie ponad 100 włamań rabunków itp, 
Po przewodzie sądowym, głównego herszta 
bandy, Jana Gromowskiego skazano na 9 lat 
ciężk. więzienia, 17-u oskarżonych zasądzono 
na mniejsze kary, a resztę uwolniono. ( 

Sąd wojskowy w Łodzi rozpatrywał sprawę 
kaprala Dydaka, laboranta w szpitalu wojsk. 
w Łodzi. Dydak otaczał szczególną „Opieką“ 
poborowych i za pieniądze dopomagał im do 
zwolnienia przez dostarczanie proszków gorącz 
kowych. ..Fabrykanta" niezdolnych do służby 
wojsk. skazano na 1 i pół roku więzienia oraz 
degradację. 


P. Prezydent na objeździe woj. 
warszawskiego. 


Ww dalszym ciągu objazdu wojew. warszaw- 
skiego P. Prezydent udał się z Czerwińska na 
statku Kościuszko“ do Nieszawy witany po 
drodze owacyjnie przez ludność Wyszogrodu. 
Płocka. Oskarżewa i in. miejscowości  przy- 
brzeżnych. W Nieszawie powitali  Dostojnego 
Gościa przedstawiciele władz i burmistrz. wrę- 
czając tradycyjny chleb i sól. Z kolei zwiedził 
P. Prezydent Ciechocinek, interesując się wier- 
ceniami nowego źródla solankowego. poczem 
ruszył do Aleksandrowa, z którego przez Ra- 
dziejów przybył do Piotrkowa, Dalszym eta- 
pem podróży hył Brześć Kujawski, a następnie 
Gostynin i Gąbin. 


Otwarcie Muzem Górnośląskiego 
w Katowicach. 


W gmachu województwa w Katowicach zo- 
stało otwarte muzeum śląskie, którego zbiory 
mieszczą się tymczasem na 5-em piętrze. Otwar 
cia dokonał wojewoda Grażyński. Oprócz wo- 
jewody Grażyńskiego przemawiał dyrektor mu- 
zeum, dr. Dobrowolski,  kreśląc obecny stan 
zbiorów, mieszczących się w 40-tu ubikacjaca. 
a podzielonych na 8 działów: przyrodniczy, 
prahistoryczny. etnograficzny. sztuki kościel- 
nej, przemysłu artystyczego. galerji obrazów 1 
rzeźb. przemysłu górnośląskiego i pamiątek z 
okresu powstania górnośląskiego i plebiscytu. 
Muzeum powstało na pamiątkę 10-cio lecia od- 
rodzonej Polski. 


Cenne zabytki rewindykowane z Rosji. 

W sali tronowej Zamku królewskiego w 
Warszawie. umieszczono rewindykowane z Mo- 
£kwy następujące zabytki: miecz koronacyjny 
Stanisława Augusta, berło Stanisława Augu- 
sta, oraz łańcuch orderu Orła Białego. Przed- 
mioty te mieszczą się w dwóch gablotach. 
ustawionych na stołach stylowych z 18 wieku 
tuż obok tronu. 


Osobliwe ułaskawienie 

„Słowo Radomskie” donosi, że skazany 
rzez sądy wszystkich instancyj na 1 miesiąc 
więzienia za Śmiertelne przejechanie robotni- 
ka, b. starosta radomski, p. Guliński został 
ułaskawicny osobliwie przez P. Prezydenta. 
który zamienił mu areszt na 500 zł. grzywny, 
ponieważ p. Guliński tłumaczył się, že... służył... 
w Legjonach (sic!) i t p. í 
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„GŁOS NARODU“ z dnia I-go czerwca 1930. 


Bohaterka przestworzy. 


Londyn, w maju 1930 r. 

O kim dziś mówi cały Londyn? Ani o 
Gandhim, ami o przesileniu w łonie rządu ro- 
botniczego. Uwagę stolicy przykuwa mała ste- 
notypistka z Hull, która dosiadła „napowietrz- 
nego rumaka” i pomknęła na drugą półkulę. 


„Lindbergh w spódnicy”, — tak bowiem 
ochrzcili bohaterską  lotniczkę Anny John- 
son — nie jest pierwszą niewiastą, która zbie- 


ra wawrzyny w dziedzinie angielskiego lotni- 
ctwa, podobneż, jak i Lindbergh nie był pierw 
szym zdobywcą lotu transoceamicznego. Księ- 
żna Bedford i lady Baily chlubnie już zapisały 
się na kartach lotnictwa. Wielką jednak za- 
sługą i bohaterskim wyczynem Anny Johnson 
jest to, że na wzór Lindbergha 


udała się w podróż zupełnie sama. 

Pomyśleć tylko: młoda kobieta, zupełnie sa- 
motnie szybująca nad pustynią Iraku lub gó- 
rami Indo-Chińskiemi, drobna łupinka, unoszą- 
ca pilotkę nad bezmiarem wód octanu . do 
Australji, gdy wokoło niema nie i nikogo, a od 
najbliższego osiedla ludzkiego jest się oddalo- 
ną o setki mił! Ileż wytrwałości, jaką siłę ner- 
wów musi posiadać zdobywczyni rekordowego 
przelotu Anglja—Australja, aby w ciągu sttek 
godzin czuwać nad swą kierownicą. 

Do niedawma jeszcze Anny Johnson była 
skromną stenotypistką w biurze adwokackiem. 
Lotnictwo jednak kusiło młodą angielkę i gdy 
po raz pierwszy z okazji pokazów lotniczych 
przelatywała nad lotniskiem w Hull za 5 szy- 
lingów, 

poprzysięgła sobie, że zostanie lotniczką. , 
Odtąd Ańny wszystkie swe oszczędności prze- 
znaczała na naukę latania. Zrywała się nad ra- 
nem, aby już o godz. 6-tej być na lotnisku. 


Tu tak długo kręciła się i zamęczała pilotów, T 


aż ci zgodzili się udzielać jej lekcyj. Długie go- 
dziny pracy biurowej zapełniała myślą o przy- 
szłej karjerza lotniezki. Wreszcie po uciążliwej, 
mozolnej pracy mała „Johnnie“, gdyż tak ją 
przezwano na lotnisku. otrzymuje dyplom lot- 
nika. Jest bodaj że pierwszą kobietą na Świe- 
cie, która uzyskała podobne urzędowe miano. 
Stenotypistka z biura adwokackiego ma prawo 
prowadzić pasażerskie samoloty. Ale któż ze- 
chce podróżować samolotem. | prowadzonym 
przez niewiastę? I z tego powodu zrodziło się 
w niej postanowienie dokonania jakiegoś wiel- 
kiego bohaterskiego zynu, aby zyskać zaufanie 
zarówno przedsiębiorstw lotniczych, jak i pasa- 
żarów. Wtedy to powstała myśl przelotu do 
Anstralji. 

W jednym z licznych wywiadów, któremi 
zapełniona jest prasa amgielska, siostra hoba- 
terskiej lotniczki wydała „jej tajemnicę". Cóż 


mogła mieć na ceh. Anny, gdy rozpoczęła 

swój lot? — opowiada niedyskretna siostrzycz- 

ka — 

„nie szukała pieniędzy, ani sławy, ani też.. 
męża. 

Szło tylko o to, aby pozwolono jej zostać za- 

wodową lotniczką i prowadzić pasażerskie sa- 

moloty”. s 

Droga do Australji, liczącą 10.000 mil an- 
gielskich, obfitowała w wiele niebezpiecznych 
przygód i raczej przypadkowi zawdzięczać na- 
leży, że Anny doleciała. Nad pustynią Arabską. 
między Bagdadem a B'mder-Abbasem silny wi- 
cher piaszczysty zmusił lotniczkę do lądowa- 
nia. Uzbrojona jedynie w mały rewolwer, Anny 
przez dwie godziny 
siedziała wśród bezbrzeżnych piasków pustyni, 
Qczekując każdej chwili mapadu dzikich be- 
duinów. Na szczęście. nikt nie dostrzegł lądu- 
jącego samolotu i po pewnym czasie lotniczka 
mogła ruszyć dalej. Dążąc z Kalkutty do Indo- 
Chin, Anny przez dłuższy czas błądziła w chmu 
rach, gdyż padały nieustające deszcze i nie mo 
ána było dostrzec ziemi. Gdy już zapasy ben- 
zyny były na wyczerpaniu, udało jej się wylą- 
dować w miejscowości Insein. aby natychmiast. 
niemal bez wypoczynku, ruszyć dalej — do 
Rangoon. Tu oczekiwała Anny najgorsza pró- 
ba. Pomiędzy Rangoon a Bangkokiem piętrzą 
się potężne łańcuchy gór i biedny „Jazon“ — 
samolot Anny Johnson, — osiągnąć musiał 
ogromna wysokość, aby wśród chmur i we mgle 
szybować wœ niewidocznym kierunku. ryzyku- 
jąc każdej chwili rozbicie się o szczyty. Pozo- 
stał jeszcze najbardziej niebezpieczny odcinek 
między Singapore a wybrzeżem australijskiem 
gdzie wieją. 

niebezpieczne mussony, 
a setki mil przebyć należało nad wodami 
oceanu, 
Lecz wytrwała i bohaterska Anny pokonała 
wszystkie przeszkody i stanęła w porcie Dar- 
wina, w Anustralji, owacyjnie ; witana przez 
miejscową ludność. 

Kobieta zawsze pozostaje kobietą. i gdy, 
po długiej męczącej podróży nad oceanem. An- 
ny wysiadła z „Jazona“, otoczona dzi: siątkiem 
tysięcy widzów, przedstawicielami władz i miej 
scowymi lotnikami, zerwała hełm z głowy, 

wyjęła z torebki grzebyk l 

| pierwszym odruchem poprawiła starganą fry- 
zurę, następnie ukarminowała wargi — i wte- 
dy dopiero odpowiedziała na powitanie. „Za- 
depeszujcie do moich rodziców“ prosiła Anny 
przedstawicieli rządu. „że cel swój osiągnęłam. 
Nikt mi się jeszcze nie oświadczył — i jestem 
bardzo Szczęśliwa”! L. H. 


Pioruny i crady w Wielkopolsce 
poczyniły znaczne szkody w zasiewach 
i pożary. 
Prasa poznańska. rejestruje liczne wypadki 
pożarów wskutek uderzenia piorunów, w cza- | 
sie ostatnich burz, które szalały nad Wielko- 


r) U 1 
mitety w Gdyni, Poznaniu, Krakowie i Często 
chowie. (KAP). s ł 
OKAZ JESIOTRA W NIEMNIE. 
Podczas połowu ryb w Niemnie rybak Wł. 
Silonek wyłowił siecią wspaniały okaz jesiotra, 
długości 150 cm. wagi 60 kg. Szczęśliwy po- 


polską. Wypadki takie zaszły m. in. w Gorań- ławiacz sprzedał tę piękną rybę w Druskieni. 
cu, w pow. gnieźnieńskim, w Cerdkwicy, w Rosz kach za 150 złotych. 1 


kowie, Stęgoszy, pow. Jarocin, oraz w Rycz- 
kowie, pow. Rawicz. Szkody we wszystkich 
miejscowościach są bardzo znaczne. Również 
w rozmaitych stronach Wielkopolski poczynił 
wielike spustoszenia grad. Szczególnie ucier- 


JADOWITA ŻMIJA W CENTRUM 
WARSZAWY. 
W ogrodzie Saskim w Warszawie zdarzył 
się w ubiegłym tygodniu niezwykły wypadek 
ukąszenia człowieka ' przez .żmiję, skutkiem 


piały powiaty: jarociński i średzki. Np. we wsi |czego zarządzono poszukiwanie gada. Po sze- 


Mieszkowo grad wybił doszczętnie żyto, W po 
wiatach: ostrowskim, ostrzeszowskim. wrzesiń- 
skim straty w zasiewach sięgają 25 do 40%. 


Ritm. Skuniński złamał obojczyk. 


Podczas treningu przed  międzynarodowemi 
zawodami 'hippieznemi, rozpoczynającemi się 
w dniu jutrzejszym rtm. Stefan Skupiński 
uległ nieszczęśliwemu wypadkowi į złamał 850- 
bie obojczyk. Rtm. Skupiński nie będzie mógł 
wziąć udziału w zawodach, koni swoich jednak 
że nie wycofuje. 

25.LECIE PRACY DZIENNIKARSKIEJ. 

Red. Michał Rolle. wiceprezes syndykatu 
oraz Tow. Dziennikarzy Polskich we Lwowie 
ukończył w tych dmaich 25 lat nieprzerwanej 
pracy w redakcji ..Gazety Lwowskiej“, Red. 
Rolle poza pracą dziennikarską. poświęca się 
studjom z zakresu historji i wydał szereg dzieł 
z tej dziedziny. 


POLACY Z AMERYKI PRZYJADĄ NA 
KONGRES EUCHARYSTYCZNY. 

W pienwszych dniach czerwca b. r. przybę- 
dzie do Gdyni wycieczka Stowarzyszenia Rzym 
sko-Katolickiego z Detroit. Głównym celem 
wycieczki jest udział w ogólno-polskim Kongre 
sie Eucharystycznym w Poznaniu. a także 
zwiedzenie całego kraju. Na czele wycieczki 
stoi Ks. Biskup Plagens. 

Dla przyjęcia tej wycieczki powstał sp- 
cjalny komitet. utworzony z przedstawicieli or 
ganizacyj katolickich pod protektoratem Ks. 
Kardynała Kakowskiego. Powstały również ko 


ściu dniach poszukiwań znaleziono 30 cm. mło- 
dą żmiję jadowitą z gatunku ..Pelias berus“. 
która według opinji fachowców, została do o- 
grodu przyniesiona, i 
TRAGICZNY SKOK Z POCIĄGU. 4 
Na stacji Zawiercie wydarzył się wczoraj 
nieszczęśliwy wypadek. Wyskakujac z jednego 
z pociąców konduktor Mikoła'. Więcław z 
Częstochowy. potknął się o nagromadzony przy 
torze żwir į wpadł pod koła pociągu, które od. 
cięły nieszczęśliwemu obie nogi i ręce. Śmierć 
nastąpiła natychmiast r 


„Słońce, pogoda i niskie ceny 
w naszych uzrowiskach. 


Bystra koło Białej. Mimo zmiennej pogody 
rich turystyczny w Beskidach wykazuje znacz 
ne ożywienie. Frekwencja gości sezonowych 


iw Bystrej z każdym dniem wzrasta. Do oży- 


wienia miejscowego ' rtchu turystów i gości 


przyczyni się w znacznej mierze Świeżo o*wo- 
rzona w Bystrej ajencja infommacyjna „Orbi 
su”, i 

Iwonicz, W ostatnich dniach ustaliła się 
pogoda słoneczna i ciepła, oraz rotj.oczął się 
cżywiony zjazd kuracjus:v i gości sszorcwytch. 
Ceny naogół niższe od zeszłorocznych opłaty 
i taksy niezmienione . 

» Jaremcze. Pomimo "irsprzyjającej 3%ą1 
pegody zebrało się w uzdrowisku sporo ZOŚCI, 


i s 
Bir. 


zwłaszcza ze sfer urzędniczych. Że względu na 
ogólny kryzys gospodarczy kraju, stosownie 
ia polecenia Starostwa, obniżono wszędzie ©? 
ry. Taksa kuracyjna wynosi na sezon tego" 
rzezny 12 zł. od osoby — żony w towarzy- 
siwie małżonków płacą 5 zł, dzieci ponad 
lat 6 — 4 zł, służba donwn również 4 zł. 
Pobyt do dni 3 wolny jest od taksy ” 

Kosów. Ciepło, dużo słońca, eisza powietrz* 
na i bujna wegetacja. W lecznicy dr. Tarnaw- 
skiego rozpocznie się wkrotce kuracja Cwoco- 
wa jagodami, czereśniami, truskawkami, agre- 
stem, później śliwkami. 

Lubień Wielki. Zimna i d*szcze trwające od 
„Lodowych Świętych”, skończyły się, co wnły- 
nęło na wzrost frekwencji. Ceny utrzymania 
w porównaniu do roku zeszłego niższe. Pokój 
z całem utrzymamiem od $ zł. A 

Rabka-Zdrój. Pogoda zmienna, przeważają 
jednakże dni słoneczne i ciepłe. Ceny artyku- 
lów spożywczych wybitnie zniżkują. (Na ostat- 
nim targu płacono: jajko 8 gr., litr masła 4 zł). 
Miejscowy oddział Tow. Tatrzańskiego urzą- 
dza. szereg zbiorowych wycieczek autobuso- 
wych do Czorsztyna i Pienin, Krynicy, Szczaw 
nicy i Zakopanego, oraz wycieczki piesze na 
Turbacz. Babią Górę i Luboń. 

Truskawiec. Przy pięknej słonecznej pogo- 
dzie sezon w całej pełni, Uruchomiono łazienki 
borowinowe, jakoteż wziewalnie solankowe, in 
halatorjum zaopatrzone w pierwszy w Polsce 
aparat do wziewań suchych i t. zw. tarninhala- 
tion. Pełna orkiestra 4 p. leg. koncertuje dwa 
razy dziennie w parku zakładowym, Restaura- 
cja zakładowa zaprowadziła wzorową kuchnię 
dietetyezną. prowadzoną przez  kuchmistrza- 
dietetyka z Wiednia. 

Zakopane. Pogoda zmienna, w górach jesz- 
cze ciągle leży śmieg. Zjazd gości stałych nie- 
zbyt ożywiony, natomiast ruch wycieczkowy 
dość znaczny. Przygotowania do sezonu w ca- 
łej pełni. Dworzec autobusowy przy u. T. 
Kościuszki w najbliższych dniach zostanie od- 
dany do użytku. ki 

Zaleszczyki. Ceny w pensjonatach jak w ze 
szłym roku wynoszą w I. i II. sezonie od 8— 
10 zł, a w II. od 10—12 zł. Jest jeszcza wol- 
nych około 200 pokoi, których czynsz wynosi 
zależnie od urządzenia do 100 zł. miesięcznie. 
Taksa za cały sezon od osoby 10 zł, od ro 
dziny do 3 osób 15 zł. od rodziny posad 3 
osoby 20 zł. Dzieci do lat 6 są zwolnione od 
taksy. Urzędnicy państwowi i komunalni pła- 
cą 50% taksy. , 


z caleśo świata. 


!Wyror w sprawie handlarzy żywym 
towarem. t 
Moryc Baskin skazany na 2 lata, 

W drugim dniu procesu (w Broklinie) prze- 
ciwko wicekonsulowi Hallowi, obrońcy Baski- 
na wzięli w krzyżowy atak pytań Halla zmu- 
szając go do opowiedzenia przebiegu całego nie 
mal jego życia, a specjalnie - działalności w 
Warszawie. Hali zeznał, iż uległ namowom Ba- 
skina pod wpływem alkoholu, Którym często- 
wał go Baskin. Baskin przedstawił mu się jako 
przyjaciel sekretarza pracy Davisa, obiecując. 
mu znakomitą prywatną posadę w Nowym 
Yorku. Pozatem Baskin obiecywał wypłacić 
Hallowi 10.000 dolarów za yrzemycenie bry- 
lantów do Ameryki, Nie dotrzymał jednak obie 
tnicy, gdyż w oznaczonym czasie nie dostar- 
czył ani brylantów, ani pieniędy. licząc na 
okoliczności łagodzące. Hall z wielką otwar- 
tością przyznaje się do wszystkich przewinień. 

W trzecim dniu rozprawy oskarżony Moryc 
Baskin skazany został na 2 lata więzienia oraz 
grzywnę w wysokości 5 tys. dolarów. Hall ska- 
zany został na karę pozostawanią przez czas 
nieokreślony pod policyjnym nadzorem, 
FALSYFIKATY 5-ZŁOTÓWEK W GDAŃSKU 

W Gdańsku pojawiły się w obiegu falsyfi- 
katy monet 5-złotowych. Falsyfikaty są zręcz- 
nie wykonane, wykazują jednak kilka drob- 
nych usterek. M. in. litery napisu na brzegu 
monety są mniejsze i niewyraźne, oraz znie- 
kształcone. Pozatem falsyfikaty są lżejsze o 5 
gramów od monet prawdziwych, 


PORTUGALSCY DOSTOJNICY OFIARAMI 
WYPADKU SAMOCHODOWEGO. 

Na drodze koło Montemor Novo w Portu- 
galji wydarzyła się poważna katastrofa samo- 
chodowa. której ofiarami padli dr. F. Loveira, 
b. minister Rolnictwa. F. Jesus. administra- 
tor dóbr b. króla Manuela. oraz C. Alves, dele- 
gat b. króla Manuela. Wszyscy 8-ej odnieśli po- 
ważne rany. przyczem stan 2 pierwszych jest 
niepokojący. Szofer rwalczy ze śmiercia. Samo- 
chód spalił sie. l 
UJĘCIE ARGENTYŃSKICH HANDLARZY 

ŻYWYM TOWAREM. 

* W Buenos Aires aresztowanc > w tych 
dniach 40 osób. kobiet i mężczyzn. oskarżo- 
nych o należenie do międzynarodowej szajki 
handlarzy żywym towarem : W ten sposób 
liczba aresztowanych wzrosła do 80 osób. Wła. 
dze wydały nakaz aresztowania jeszcze * 400 
członków tej rozgałęzionej organizacji, 
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£iteratuca i teatr. 
Jeszcze o sukcesach Remarqe'a. 


Wydawnictwo  „Propylacn-verlag*, które 
puściło w świat słynna książke Remarqufa „Na 
Zachodzie nic nowego”, donosi, że liczba sprze- 
danych książok tego dziela przekroczyła już 
w miemieckiem wydaniu pienwszy Miljon. Suk- 
ces ten. niespotykany zaiste w ostatnich latach 
w odniesieniu do beletrystyki. został osiągnięty 
w i$ miesiącach! liumarkowską powieść prze- 
łożono na 29 języków m. in. na japoński, he- 
brajski, kataloński, chorwacki, słowacki! licz- 
ha egzenpiarzy tych wszystkich przekładów 
wynosi ponad trzy miljony. Liczby nakla łów. 
jak podaje .Prag'r Fresse”. sa następujące: 


Francja — 440 tys. Stany Zjedn. — 525 tys., 
Anglja — 310 tys s. Uzechosłowacia — 82 tys., 
Hiszpanja —— 75 tys, Danja  jakoteż i Nor- 
wegja — po 70 tys, Holandja — T0 iis.. 
Szwecja 67 tys.. Japonja — 50 tys, Lotwa — 


23% tys. Finlandja — 22 tys. Węgry — 21 tys., 
Polska — 20 tys. Wypada dodać. ża w rosyj 
skim języku wydrukowano tylko 23 tys. 
egzemplarzy (dla emigrantów rosyjskich, bo 
kolszewicy nie uznają tej książki). Również 
Włochy zabroniły wydania tej książki w swym. 
kraju. Ostatnio przygotowuje się przekład re- 
markowskiej powieści na język południawo- 
afrykański t. zw. Kap-dialekt. 


KTO OBEJMIE TEATR TORUŃSKI? 


Pisalismy o ustąpieniu dotychczasoweco dy 
rektora sceny toruńskiej p. Rygiera sa skutek 
trudności finansowych. Od czasu jego ustą- 
pienia prowadzi teatr zrzeszenie aktorów, bo- 
rykające się ze slabem zainteresowaniem te- 
atralnem Torunia. Na przyszły sezon zdecydo- 
wała się gmina m. Torunia oddać teatr p. R. 
Bendzie, który już zapisał się dobrze w pamię- 
ei grodu Kopernika jako artysta i dyrektor. 


„PP. CZAPELSKI-ZALESKI NA NOWEJ 
PLACÓWCE. 

Wbrew obiegającym pogłoskom. nowi dy- 
rektorzy teatrów m. Lwowa, pp. Czapelski i 
Zaleski zjechali do nadpełtwiańskiego miasta 
w zwiążku z podpisaniem kontraktu  dzierża- 
wnego i szeregiem konferencyj, mających u- 
stalić ich pracę w najbliższym sezonie. Jak 
słychać, z teatrów poznańskich emigruje za 
dyr. Czapelskim duża gromadka artystów do 
Lwowa. 


BIEGUN POŁUDNIOWY NA SCENIE. 


Teatr Narodowy w stolicy wystawił repor- 
daź sceniczny niemieckiego autora, R. Goerin- 
gap. t. „Wyprawa kap. Scotta do bieguna po 
fudniowego". Na tle lodów polarnych pokazują 
nam się bohaterzy tej siynnej wyprawy dekla- 
mujący poetyczne frazesy, którym przytakuje 
skryty za kulisami chór. Wybitnie antyteatral- 


'ne ujęcie i naiwna konstrukcja tego — czia- 
chetnego zresztą w tendencji — utworu, po- 


wałiły, premjerę na obydwie łopatki, 


OSŁAWIONE „CIANKALI* NA FILMIE! 


í Znaną niestety jest w Polsce  historja 
v» „Ciankali”, sceniczną robotą berlińskiego le- 
karza, Fr. Wolfa, propagującą spędzanie płodu. 
Rzecz ta popierająca domorosłe wysiłki nasza- 
go Boya w tej dziedzinie, była wystawiana 


Muzyka 
w MArakomie. 


CHÓR ŁOTEWSKI REJTERA Z RYGI. 


Po znakomitym chórze fińskim Suomen 
Laulu, który pod dyrekcją Heikki Klemetti ego 
wywołał w Krakowie przed dwoma laty nie- 
kłamany entuzjazm słuchaczy, mieliśmy uieda- 
wno sposobność poznać chór drugiego z naro- 
dów bałtyckich, który po wielkiej wojnie stał 
się politycznym także czynnikiem Europy, 
kiedy przed nią wieść musiał tylko swoje ct- 
nicznie odrębne, skromne życie za plecami 
Rosji. Jak skromne ono było, wystarczy wska- 
zać na paragraf „Letten“ w przedwojennem 
wydaniu wiełkiej encyklopedji Brockhauza, li- 
czący czternaście wierszy. Niemcy nie widzieli 
w Rydze Łotyszów, chociaż było ich tam przed 
wojną dobrych sześćdziesiąt tysięcy, więcej niż 
Rosjan. Uważano Rygę za miasto nawskróś 
niemieckie, oddając żywiołowi łotewskiemu ro- 
lọ proletarjatu miejskiego, Kraj zaś cały za 
latifandfum baronów kurłandzkich, w któren 
praca spadała na barki chłopa łotewskiego. 
Dziesieć lat samodzielnego życia malego naro- 
du odbiło sie już bardzo korzystnie w różnych 
kierunkach, Kto miał sposobność zetknąć się 
z jednym bodaj przedstawicielem inteligencji 
łotewskiej, ten musiał wynieść o budzącem się 
do nowych zadań historycznych społeczeństwie 
Jotewskicm wrażenie najlepsze.  Bawił przed 
kilkoma miesiącami w Krakowie profosor Ty- 
skiego uniwersytetu dr. Arnold Spekke i za- 
równo zaletami osobistemi, 


„GŁOS NARODU“ z dnia f-go czerwca 1930. 


Prawda o Harendzie. 


WYJAŚNIENIE PROF. W. 


W nrze „Głosu Narodu 
zamieściliśmy wiadomość, 
poznańskiej gazety o zaniedhaniu w sie- 
dzibie š. p. Kasprawicza, Harendzie. Wia- 
domość tę przejęła od nas cała prasa 
polska. 

W związku z tem zięć Jana Kasprowi- 
cza. Władysław Jarocki, profesor Aka- 
demji Sztuk Pięknych w Krakowio imie- 
niem. najbliższej rodziny wielkiego poety, 
madeyła nam następujące sprostowanie: 


z 7 maja b. r 
zaczerpniętą z 


Należy cddzielić sprawę budowy mauzole- 
um od Kasprowiczowskiej Marendy. Mauzo- 
leum, jako budowane przez Komitet obywatel- 
ski z funduszów., które drogą składek wyjłynę- 
ły z całej Polski, jest tem samem już dzisiaj. 
choć mieoticjalnie, własnością społeczeństwa. 
Organizacja calej akcji budowlanej od qpocząt- 
ku i jej przeprowadzeniem zajął się w calem 
poświęceniem i dobrą wolą — oekaznjąc przy 
tem wielki peżtyzm dla Jana Kasprowicza — 
prof, arch. Karel Stryjeński i piade te Du- 
dowę — c5 podkreślam z całym maciskibm — 
najznpełniej bezinteresownie. Ostatnio, w je- 
sieni 1929 r., zostało przeprowadzona grnn- 
towne odwednienie hudawli. które okazala sie 
potrzebne. Od tego cezasi t. od jesieni 1929 
r. bndowa została wstrzymaną do dnia dzisiej- 
szego, z powadn zupełnego wyczerpania fun- 
duszów. O „zmywaniu grobowca przez potoki 
górskie“. niema. mowy. 

Co do Kasprowiczowskiej Harendy, to jest 


r 


JAROCKIEGO, ZIĘCIA POETY, 


ena własnością nic publiczną, ale najściślej pry- 
wąiną, należy do wdowy po poecie i do Jego 
dwu (zamężnych) córek. Jako własność pry- 
watna nie podlega ona nadzorowi publiczne- 
mn. Dlafego też uważam za zbyteczne wyka- 
zywać bezpodsiawneść zarzutu, jakoby byla 
ona w „zaniedkanin*. 

Cały księgozbiór Kasprowicza, ofiarowany 
przez Jego rodzinę Loznaniowi, został tamże w 
początku. maja 1930 grzewiezieny. Będzie an 
umieszczony w poznuńskiem Mnzeum miej- 
skiem. gdzie na ten cel przygotowuje się 
specjalna sala, która bedzie wiernem odtworze 
niem pracowni Kasprowicza na Harendzie. Ro- 
dzina poety ofiarowała kvięsozbiór  kezintere- 


sownie, insynuowanie więc, jakchy miasto Po- 
znań. wahało się z odbiorem bibljoteki. nie 
chcąc mieć moralnego zobowiązania do złoże- 


nia ofiary na mauzoleum, jest niewłaściwe į dla 
rodziny poety niemiłe. 

Nieprawdziwa też jest wiadomość, jakoby 
wdawa po poecie zuajqdowała się w nędzy. Pa- 
ni Maria  Kasprowiczowa pobiera normalną 
widowia peusję po prafesorze uniwersytetu. ma 
mieszkanie na Harendzie, ma skromne dochody 
z wydawnictw dzieł Meża. Choć wiece 
Urzal podatkowy w Zakopavem nie oszczędza 
Harendy. przy wymiarze podatków. niema 
mowy o „nedzy”, aczkolwiek wdowa po wiel- 
kim poecie nio opływa w destatkach. 

WŁADYSŁAW JAROCKI 
profesor Akademii Sztuk Pięknych. 


swego 


n 


przez teatr w Łodzi i narzidła wiele biasów. 
protestów: i awantur. Olzenie sz:ukę tę sfilinwr 
wano i wystawiono w Berlinie w kinie „Baby- 
lon“. Przed premierą przemawiali: dr. Magnus 
Hirsobfeld. seksuolog i autor, F. Wolf. broniąc 
swojej tezy, t: } prawa do zabijania rosnącego 
życia. 
© TEATR W GDYNI. 

„Dzień Pomorski” podaje wywiad z dyr. 
Brylińskim. twórcą  reprezentacyjnego teatru 
na P. W. K. w Poznaniu. który zaznaczył, że 
Udymia wraz z przyległemi ckolicami i miasta- 
mi, jak Wejherowo, Tczew, Kartuzy i Puck 
winna mieć stały swój teatr i ża mic widzi ża 
dnych przeszkód, żeby taki teatr powstał w 
Gdyni. Dyr. Bryliński poczynił już szereg przy 
gotowań oraz nakreślił plany takiego teatru. 


„QUO VADIS“ SIENKIEWICZA 
W OPERZE. 

Paryska „Comoedia“ podaje obszerne spe |, 
wozdanie z opery J. Nougues'a i Cain'a p. 
„Quo vadis“, która zostałą, wystawiona w a A 
atrze Miejskim w Perpignan. Librotto tej ope- 
ry, osnute jest na powieści Siemkiewicza. 

———>—— 


Ruch wydawniczy 


„MYŚL NARODOWA“, nr. 21 zawiera wni- 
kliwy artykuł St. Strońskiego „Ostrzeżenie ślą- 
skie“, St. Szczutowskiego „Otchłań i komiwo- 
iażer“, K. M. Morawskiego ..Bajeczne karjery”, 
F. Koniecznego „Tło polityczne rencsansu wło- 
skiego“, kronikę ze świata, z literatury, z pla- 


IR NO WRO Ba CEE ERC BO 


naukowemi zjednał dla siebie ogólny szacunek. 
Dzisiaj do tego doświadczenia ze świata nauki 
przybywa drugie: za świata sztuki, 

Chór Rejtera, który na estradzie sali Stare- 
go Teatrn przedstawił się w liczbie sześćdzie- 
sięciu osób, pozwolił nam zorjentować się 
w muzyce łotewskiej przynajmniej pod kątem 
współczesnej twórczości  chórowej. Gdyby 
w niej nie było już niczego więcej poza temi 
utworami, które mieliśmy sposobność słyszeć 
na koncercie krakowskim, to i tak pokaz ten 
był już sum przez się bardzo zajmujący. Mu- 
zyka łotewska ma za soba zaledwie około stu 
lat historji, ale pierwszych kilkadziesiąt jej lat 
stanowiło tylko przygotowanie dla działalności 
kompozytorów, którzy twórczością swoją zdo- 
lali wznieść kulturę muzyczną narodu na po- 
ziom europejski. Właściwemu założycielowi ło- 
tewskiej szkoły muzycznej, Andrzejowi Jurja- 
nisowi (1856—1922) i najbliższemu mu Józefo- 
wi Witolsowi (ur. w r. 1863) wypadło przez dłu- 
gie lata tonać w morzu muzyki rosyjskiej. Ju- 
rjanis miał jeszcze szezoście powitać odrodze- 
nie ojczyzny symboliczną kompozycja symfo- 
niczną, Vitols zaś, który po Rymskim-Korsa- 
kowie był profesorem kompozycji konserwato- 
rjum petersburskiego i dopiero w roku 1918 
zamieszkał wśród swoich, dał już rodakom kil- 
ka utworów o odmiennych od dawniejszych 
swoich kompozycyj rysach i choralistykę ło- 
tewską wzbogacił dwustupięćdziesięcioma pie- 
śniami narodowemi w świetnem opracowaniu. 

le dalszych muzyków łotewskich wymienić na- 
leży Alfreda Kalmiusa, twórcę pierwszej opery 


styki oraz A. Nowazyńskiego alak na „Przestę- 


"Nr. TAT. 


nowna klęska mistrza Czechosłowacji, Koscy- 
aka, Tym razem triumfował nad nim mistrz na- 
szych „erossistów* Janusz Kusociński z „War 
szawianki*. Bieg na dyst. 5.000 m. rozegrano 
na stadjonie w Król. Hucie. Kusociński, prowa- 
dząc od startu do mety wygrał go bez trudu 
w czasie 15:30.9 s. wyprzedzając  Koscyaka 
o blisko 300 metrów! W programie zawodów w 
Król. Hucie odbył się również bieg 3.000 m. 
z udziałem zawodników śląskich i Petkiewicza, 
dla którego miał być przeciwnikiem niemiecki 
biegacz Kohn z Berlina. Kehn jednak nie przy- 
był. Petkiewicz przebiegł trasę w doskonałym 
czasie 8:58 s, ciągnąc za sobą niezłogo biega- 
cza śląskiego Kabuta, (Pogoń, Katowice), któ- 
ry jako drugi, ustanowił nowy rekord okręgo- 
wy — 9:25 s. Z innych wyników należy: pod- 
kreślić doskonały rzut oszczepem, wykoñany 
przez mlodego zawodnika krakowskiej „Wisly“ 
Kądziciawę __ 55.45 m. Rzut ten csiągnięty w 
Król. Hucie jest nowym rekordem okr. krakow- 
skiego. 
Z walk ligowych 

mnicjznaczące spotkania. 


tylko dwa, 
u War- 


rozegrano 
Czarni bawiąc 


szawianki uzyskali wynik  nierczstrzygnięty 
1:1, przyczem bramkę dla nich zdobył .samo- 
kójczo” chrońca gospodarzy. Wróblewski. Dru- 


giej drużynie warszawskiej -- Polonii powiorło 
się lepiej w Łodzi, gdzie pokonała L. K. S. 1:0! 

Mistrzcstwo Krakowa w koszykówce zdo- 
byl cególwopołski mistrz w tej grze K. S. Cra- 
cGvia bijąc latwo we finale YMCA w stos. 
39:16. 

Merz lekkoatletyczny pań w Poznaniu mie- 
dzy reprezentacjami Górnego Śląska a Pozna- 
nia zakończył się zwycięstwem Ślązaczek w 
| stos. 61:58 pkt. 

Motocyklowy bieg naprzełaj w Krakowie 
wygrał w katogorji do 500 rem. Gętala w eza- 
sie 11:02.58 (nailepszy nia), 


CZAS 


prów* ze świetnego cyklu połemieznego „Ofen | Nowy sukces lotniczy kpt. Oriiñskiego. 
sywa”. 

Do Warszawy mrócia polska ekipa lotni- 
=, p = a cz. która brala udział w wielkim zlocie gwia- 


Sizeczy ciekawe. 


Angielskie samoioty-elbrzymy. 

W angielskich fabrykach budowy samola- 
tow Hadley Page znajdujo się abecnie na u- 
kończeniu budowa pienwszej serji $rmiu wiel- 
kich samolotów pasażerskich, obliczonych ka- 
-|żdy na 45 osób, Z owych S-min maszyn. este- 
ry przeznaczone są na komunikację z Indjami, 
cztery zaś służyć mają w komunikacji między 
Londynem a Paryżem. Samoloty zaopatrzone 
są każdy w cztery silniki o lacznej sile 1.800 
HP. Oprócz tego znajduje się w bwlowie 
w Southampton wielki hydroplan, który posia- 
ra 6 motorów i ważyć będzie 88 ton. 


Sport. 
Triumf Kusocińskiego nad Koscjat ciem, 


Rekcrdy Śląska i Krakowa. — Palonja peko- 
nala Ł. K. S. — Cracovia znów mistrzem w ko 
szykówce, 

Największem wydarzeniem sporłtowem w 
ciągu ostatnich dwóch dni w Polsca była po- 


ku 1920), Emila Mceingalisa, PA Darzinsa, 
Jama Zalitsa, Jana Kalninsa, Jakóba Graubinsu 
i Afreda PFóilsa. j 

Wszystkie wykonane w koncercie kompo- 
zyeje, przedstawiając szeroką skalę indywi- 
dualnych celów artystycznych, zarówno w o- 
parciu o tematykę ludową, czy o własną. in- 
wencję ich autorów, odznacza ją się skończenie 
poprawną fakturą. Niedociągnięć technicznych, 
znamion niedouczenia, dyletantyzmu nie zadu 
waża słuchacz w tych utworach. W szesnastu 
wykonanych kompozycjach wyrazila się naro- 
dowa nuta muzyków łotewskich w sposób oczy- 
wisty czy to w kierunku lirycznym, czy opiso- 
wym i dramatycznym. Nie zabrakło tu niczego, 
co stanowi interes wyrazu muzycznego wogóle. 
Przy tej sposobności mogliśmy także poznać 
trochę poezji łotewskiej, z jej romantycznemi 
polotami, wielkiem umiłowanceim natury rodzin- 
nego kraju i wysokim poziomem ethosu. Stanę- 
liśmy więc jednem słowem wobec tworów sztu- 
ki naprawdę poważnej, pełnej siły i charak- 
teru. 

Już ol samego początku koncertu zdołał 
chór Rejtera wzbudzić respekt wśród slucha- 
czy. Nasz hymm państwowy wykonali śpiewa- 
cy łotewscy w sposób doskonały, nietylko pod 
względem muzycznym, ale szczególnie na pun- 
kcie wymowy tekstu, która odznaczala się naj- 
dalej idącą dokładnością. Pierwszy zaś utwór 
programu: Zamek światła — Vitolsa. do stów 
Auseklisa, odtworzony nictylko — jak wszyst- 
kie zresztą numery — z pamięci, ale i hez dy- 
rygenta, dał próbkę tego, co w dalszym ciągu 


jak publikacjami | narodowej (Banuta. wykonana w Rydze w ro-| niogliśmy oczekiwać od chóru Rejtera. Od nu- | 


- 


;ździstym w Brnie Merawskiem. Lotnicy naši, 
mimo, że micli groźnych przeciwników w Cze- 
chach, Rumunach ij Jugeslowiunach, Oraz mi- 
mo ciężkich warumków atmosferycznych — 
Cdnieśli wielki sukces, Śluwny as“ polskiego 
lotnictwa, inż. kpt. Bolesław Orliński, zdobył 
na aparacie T. Z. L. pierwszą, zaś kpt. Halow- 
ski na samolocie R. W. D. 2.. trzecią nagrodę. 
Zawodnicy nasi wzbudzili wielki entuzjazm 
wśród publiczności czeskiej. 


Polska — Finlandja 1:1. 


W Helsinztorsie rozpoczal sie w obsenaśc? 
prezydenta republiki międzypaństwowy meci 
tennisowy Folska__Fimlazdja, Mecz odbył się 
w fatalnych warunkach atmosferycznych i te- 
ronowych. przy bardzo zimnej pogodzie. Ro- 
zegrano dwie gry pojedyńcze: Pierwsze spotka- 
nie pomiędzy Warmińskim a Granholmem za- 
kończylo się po ciężkiej wałee zwycięstwem Po 
laka 3:6, 2:6. 6:2, 6:2, 6:1, w drugiem spotka- 
niu  Tłaczyński przegrał niespodziewanie z 
Grahnem 5:7, 6:4. 3:6, 1:6. 
| ic 


Celem uregulowania nakładu 
prosimy o najrychlejsze uregu- 
lowanie prenumeraty. 


Y 


meru do numeru programu potęgowało się to 
dodatnie wrażenie efektownego początku, aże- 
hy nurosnać w sumę najpełniejszego zachwytu 
dla mnzykalności, kultury wokalnej zespołu, 
techniki chórawej i artystycznego poczucia za- 
dania. Solo p. Konstancji Berzińsz w pieśni 
„Fłynie slonko” wywołało najżywsze uznanie 
słuchaczy i konieczność powtórzenia utworu. 
Właściwie każdu kompozycja byłaby ww bisie 
uradowała publiczność, która dlugiemu koncer- 
towi poświęciła jakąś wyjątkową uwagę i od- 
niosła się do drużyny śpiewackiej i jej popi- 
sów z serdeczną sympatją. Z muzyki i tekstów 
wykonanych utworów zaleciały czasami jakieś 
motywy i słowa. wskazujące, że pomimo wszyst- 
kich różnie, zachodzi między nami a Łotysza- 
mi szereg czynników wspólnych. Trudno do- 
szukiwać się tu źródeł tych wspólności, ale, 
kiedy zaśpiewano utwór: Patrz, gdzie jadą dwaj 
bojary, którego motywy tak żywo przypomi- 
nają melodję kolendy: Przybieżeli do Betieem 
pasterze i kiedy okazało się, że motywy te 
wywołały ten sam sposób opracowania, jak 
w naszej kolendzie, odezuliśmy wtedy wyraż- 
nie, że wo wielkiej rodzinie narodów euronej- 
skich nie stoimy wobec siebie na dwóch prze- 
ciwnych krańcach, lecz, że kuzynostwo raso- 
wo datujące się w dalekiej przeszłości, da się 
wykazać w drzewach genealogicznych Polski 
i Łotwy. 

Dyrygent chóru łotewskiego p. Rejter zdo- 
był na koncercie tym wszelkie tytuły, stawia- 
jace go w klasie pierwszorzędnych kierowai- 
ków zespołów wokalnych, Zdz. Jach. 

* waaa HER 


Nr. 141. 


€o skucfiać 
w Krakowie. 


Kraków, dnia 31-go maja 1930. 

Sobota 31: św. Anieli Mer. 

Niedziela 1: bł Jakóba Strepy. 

Niedziela 1: wsch. słońca o godz. 3.56, 
zach. o 19.59, 

Zi 

POGRZEB ŚP. ANTONIEGO KRZAKA, 
pilota, zmarlego w czasie katastrofy samolo- 
towcej nad Słomnikami we środę 28-ro odbyl 
się wczoraj o 4 pop. przy licznym udziale 
władz i delegacvyj pułków. W kondnukcie nie- 
siono wiele wieńców; w czasie pogrzebu kraży- 
ły nad miastem samoloty aby pożegnać z prze- 
stworzy tragicznie zmarlego lotnika. 

WNIOSKI NA ROZBUDOWĘ ZAKŁADÓW 
CERAMICZNYCH. Komisja Rady miasta dla 
zakładów przemysłowych na posiedzeniu dnia 
27 maja pod przew. wicepreż. dra Landana za- 
twierdziła zamkniecio rachunkowe i rachunek 
bilansu Miejskich Zakładów Ceramicznych za 
rok 1929. udzielając dyrekcji absolutorjnm za 
ten czasokres. Przy tej sposobności Komisja 
wyraziła uznanie dyrckeji za korzystną działal- 
ność i wybrała ze swego grona subkamiiet, 
który rozpatrzy wnioski dyrekcji w sprawie 
rozbudowy zaklasłów ceramicznych, 

KOMUNIKACJA W ALEJI 3-MAJA. Magi- 
strat wydał rozporządzenie w sprawie komuni- 
kacji wozów motorowych po Aleji 3-Maja. w 
którem zmienił poprzednie swoje rozporządze- 
nie przez rozszerzenie zakazu przejazdu w nic- 
dziele i święta na godzine Ż-ua popol. tak. 
że w dniach tych nie wolno przejczdzać w go. 
dzinach od 1-ej przedpolndniem do 2-ciej pop. 
i od 4-tej popol. do S-mej wieczór. Winni nic- 
stosowania się do powyższego ulegną surowym 
karom w dradze administracyjnej. 

NA WCZORAJSZYM TARGU npiacono nast. 
ceny: Jarzyny: 1 ke. ziemniaków 10—11 gr: 
buraków ćwikł 12—15 gr: marchwi starej 18— 
20 gr: cebuli nowej 20—-25: pietruszki starej 
1—1.20 zł. włoszczyzny świeżej 40—45 gr. Rv- 
by: 1 kg, karpia żywego T—T.50 zl.. szezupakit 
żywego 1—8 zł: lina 6,50 zł: świnki —T.50 zł. 
plotki 2—2.50 zł; okonia 3 zl: karąsia 8 zi: 
wiślanych drobnych 2—%8 zł; śradnich 8.4 zł: 
Jososia 12 zl. Nabiał: mleko zbierane - litr 25 
30 gv; niezbierane 85—40 gr: śmietanka slad- 
ka 55—60 gr: śmietana kwaśna 1.60—2,40 zl; 
masło zwycz. 1 kg. 3.80—1 zł: ser krowi 1 do 
1.20 zł; jaja szt. 12—13 gr. Drób: kura 4—58 
zł; kurczęta para 4—6 zł. kaczka żywa 4—6 
zł; ses 8—10 zł. ; 

KATASTROFALNE BURZE. Dnia 28 bm. 
w czasie burzy uierzyt piorun w dem Palki 
Alojzego w Podwilku (pow. Nowy Targ). wsku 
tek czego spalił się dom mieszkalny. stodola. 
stajnie, zboże. słoma i siano. Graz Maszyny 
gospedarezc. Interwenjowały straże pożarne % 
Jabłonki. z Zukrzycy (Górnej i Podwilika. Rów- 
nież w tym czasia przeszła Durza gradowa przez 
gminr: Jastrząbka Stara, Róża. Wiowiarka. 
Mokre i Zassów. (Girad wielkości orzecha wle- 
skiego zniszczył pszenicę i żyto w Jastrząbee 
starej na około 20%. w Róży miejscami na 
100%, w Wiewiarce na 207% w Mokrem i Zas- 
sowie na 20%. 


nn 
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URGCZYSTOŚCI JUBILEUSZOWE W TO- 
SWARZYSTWIE SZTUK PIĘKNYCH. Dziś 
w sobotę o 12 w poludnie nastąpi odsłoniecie 
w Pałacu Sztuki tablicy pamiątkowej ku czci 
poległych na wojnie plastyków. Oslonięcia ta- 
blicy i poświęcenia dokona Ks. Biskup Prof. Dr 
Godlewski. Następnie odbędzie się otwarcie 
wystawy jubilvszowej. Wstęp na te uroczy- 
stości dia posiadaczy akcji bez dopłaty dla 
innych po 2 zł, Wieczorem bankiet w Grand 
Hotelu. 

ZWIEDZANIE KOŚCIOŁA FRANCISZKA- 
NÓW odhędzie się dzis w sobote o godz. 4 po 
południu pod kierunkiem dra Dobrzyckiego. 
Zhiórka przed kościołem. Wstęp 1 gł. 

TRANSMISJA OSTATNIEGO NABOŻEŃSTWA 
MAJOWEGO W KOŚCIELĘ MARJACKIM. W dn. 
21 b. m. o godz. 19-tej radiostacja krakowska 
transmitować bedzie ostatnie nabożeństwo majo- 
we, odprawione w kościele  Marjackim: Książę 
Metropolita udzielił zezwolenia na tę transmisję, 
zastrzegając jednak, aby mikrofon nie zastał u- 
miceszczony na ołtarzu. 

KAPLICA SCHRONISKA IM. KS. LUBOMIR- 
SKIEGO, RAKOWICKA 237. W niedzielę 1-g0 
czerwca o godz. 10.30 odbędzie się uroczyste na- 
bmżoństwo ku czei Najów. Panny Marji Wspomo- 
żenia Wiernvch. Przyjaciół Modzieży Bb. W. S. i 
czcicieli Najśw. M. P. Wspom. Wiernych gorąco 
zapraszają Ks. Ks. Salezjanie, j 

POŁOŻENIE GOSPODARCZE POLSKI omóvi 
Dr R. Battaglia dziś w scbotę o godz. 6 po polu- 
dniu w sali Izby Przemysłowo-Famdlowej. ul. Dłu- 
ga L. 1. Wstep womy — goście mile widziani, 

NA „MIESZKANIA NA WŁASNOŚĆ* wpisy- 
wać się jeszcze można do dnia 15 ezerwea między 
godziną 5—6 w biurze Związku Inteligencji Pol- 
skiej, ul. Karmelicka L. 92 L pe w każdy wtorek, 
czwartek i sobote. Tam lakże uzyskać można 
zniżki kąpielowe do naszych uzdrowisk. 


—— m — 
TEATR JM. J. SŁOWACKIEGO 
Sobota: „Pan Damazy* (gościnne występy M. 
Frenkla). 


Niedziela po południu: „Ostatnia nowość” (ce- 


ny zniżone). 4 
Niedziela wieczór: „Pan Damazy 


występy M. Frenkla)., 


(gościnne 


„GŁOS NARODU“ z dnia 1-go czerwca 1930. 


Ostatni dzień maja. 


Miesiac maj dobiega kresu — przyszedł 
w całej świetności, w kwiatach. Po pierwszych 
dniach upalnych, przyszły dnie chłodne i zimne 
noce, Przechodziły deszcze, gdzieniegdzie m- 
rze. Dobrze się stało, bo tegoroczne chłody ma- 
jowe wstrzymały wybujanie zbot — zboża sta- 
nęły i oto w najbliższych dniach rolnik ocze- 
kuje okwitania. Wszystko zapowiada sie do- 
brze, moża za dobrze. Obfitość jagód, owoców, 
zboża, czyż bodziemy narzekać, chyba radować 
się trzeba. 

Miesiąc maj gromadził katolików na nabo- 
Żeństwie majowem ku czci Najśw. Marji Panny. 
Kościoły nasze, kaplice dzień w dzień stawały 
się jakby żywą pieśnią na cześć Królowej Maja, 


Najniezbędnie 
nie mają 


Katastrofalny stan wskutek zarządzeń 


t 


ł 
* 


Restrykcje  oszezędnościowe, | zarządzone 
ostatnio w różnych resortuch administracji 
państwowej, najdotkliwiecj ugodziy w szkol- 
nictwo wyższe, Uniwersytet Jagielloński po- 
zbawiony został kredytów na szereg najnie- 
zhędniejszych potrzeb. bez zaspokojenia któ- 
rych normalny tek nauki staje się niemożliwy. 
W sprawie tej interwonjował w Warszawie sen- 
Marchlewski wraz z sekretarzem Akadeniii 
Umiejętności prof. Kntrzebą. przedstawiające 
u rzulu fatalny stan, jaki stworzyło dla. Uni- 
worsytotu wstrzymanie kredytów na najko- 
nieczniejsze cole. Rezultatem tej interwencji 
było wprawdzie przyznanie pewnych kredytów 
na opłata ubezpieczeń społecznych, czynszu za 
Jokale (za J. kwartał br) w wysokości 21.625 
m. zaległych oplat telefonicznych 2.785 zł. na 
utrzymanie ogrodów i pól doświadczalnych 
1600 zł, na utrzymanie klinik uniwersyteckich 
282 zL (D. a wice kwote niższą. od jukiegokal- 
wiek z zaległych, niepokrytyeh rachunków itp. 

Natemiast zupelnie pozostają. bez pokrycia 
wszystkie inne wydatki rzeczowe, a więć za 
światło elektryczne, gaz. cpu. 
szów zmiujiełnie na potrzeby. A wroszcie — zi- 
pełnie nie przyznano kredytów na utrzymanie 
| Uniwersyteckiej szkoly hygjenistek. W chwili 
obecnej zalegają płynno rachunki na kilkana- 


mema fumlu- i 


Z dmia na dzień nowy wieniec wily dziewczęta 
i przystrajały ołtarz Marji, co dzień nowe świa- 
tła rozpalała miłość serdeczna i ukochanie Ma- 
rji, tak, iż na zakończenie nabożeństwa majo- 
wego w dniu dzisiejszym, majowy ołtarz Marji 
pełen jest żywego kwiecia, wieńców i rzęsiste- 
co światła, Dzisiaj po raz ostatni czciciele Ma- 
rji zanucą cudną litanję loretańska i pod strop 
świątyni wzniesie się ufna prośba antyfony: 
„Pod Twoją obronę uciekamy się, Święta Boża 
todzicielko'”. 

W kościele Marjackim odbędzie się zakoń- 
czenie nabożeństwa majowego o godzinie 7-ej 
wieczór. 4Nabożeństwo odprawi Ks. Archiprez- 
byter Kułinowski. 


sze potrzeby uniwersyteckie 


pokrycia. 
oszczędnościowych Ministerstwa oświaty. 


ścię tysięcy złotych, których niema z czego 
pokryć. 

Zupełnie wstrzymane zostają remonty i dro- 
bne naprawki w licznych budynkach uniwersy- 
teckich, które przecież wymagają ciągłej choć- 
by najprymitywniejszej, bieżącej konserwacji. 
kwcstja utrzymania klinik wobec dotacji 282 
zł. a w śmiesznej wprost wysokości, staje się 
problemem hkatastrofalnym. 

Niema też żadnych funduszów na dotacje 
naukowe, z których pokrywa się normalnie 
koszta zakujwa pomocy naukowych, książek, 
preparatów laboratoryjnych, odczynników itp.. 
licz których nie da się pomyśleć ukończenie 
w pracowniach ćwiezeń trymostralnych. Doszło 
do tego, że poszczególni profesorowie zmuszeni 
są na swój osobisty rachunek brać pożyczki 
z funduszu zapomogowego profcsorskiego, aby 
pokryć wydatki związane z zakupnem prepara- 
tów, które powinny być pokryte z funduszu do- 
lacji naukowych. Fakt ten jest rażącą ilustra- 
cią fatalnych stosunków, w jakich znalazł się 
tok pracy nauusowej na Wszechnicy Jagiciloń- 
skiej wskutek bezwzględnych restrykeyj „0sz- 
czędnościowych:. Zbytecznem dodawać. że ta- 
kie stosunki przez dluższy czas utrzymać się 
nie dadza. F 


ce e eaen 


Faialny wypadek w czasie wyścigu motocykli. 


s U 
Dnia 29 maja w czasie wyścigu motocykli- 


stów, właścicici anta osohowego Dr. W. Mo- 
stowski, prezes Wlubn motocyklistów jadąc 
przee Wolę Justowska nieprzepisaną stroną 


drogi. najechał na nadjeżdżający z przeciwnej 
strony motocykl. wywraczjąc go. Kierowca 
Oskar Docning z Krakowa, doznał złamania 


lewej nogi poniżej kolana, stluczenia lewej rę-i 


ki i rane ciętą na czole. zaś jadący z nim 
Józelł Klosinski odniósł tluczone rany na obu 


Rasnym mdzieliło Pog. Ratunk. pierwszej po- 
mocy, poczem odstawiło ich. do szpitala św. 
Łazarza. Jadący autem nie doznali żadnych 
obrażel. 

Na ul. Św. Anny, najechani zostali jadący 
motocyklem St. Wroński (lat 26) szofer i WŁ 
Gutkowski dat 23) student, olnosząć ogólne 
obrażenia. W Rynku Podgórskim najechany 
został przez jadącego motocyklem W. Dobro- 
wolskiego (Rękawka 8), Franciszek Szczurek, 


norach. Motocykl uległ zupełnemu zniszezenin. |robatnik i doznał złamania prawego obojczyka. 


p — 


Poniedziałek: „Wielki eztowiek do małych in- 
teresów* (gościnne występy M. Fronkla — przedsi. 
popularne — ceny zniżone. 

Wtorek: „Pan Damazy* (gościnne występy M. 
Frenkla). a 

REPERTUAR KEINOTEATRÓW. 

WANDA: „Statek komedji* (w roli gł. Lanra 
La Plante) film dźwiękowy. 

SZTUKA: „Rycerze Miłostek” (w roli gł. Lil 
Damita): film dźwiękowy. 

BAGATELA: „Biały grzech”. „ 
NOWOŚCI: „Dziewczęta bez posagu” (w roli 
A. Ondra). ~ s ? 
CORSO: „Kochanka Jego Książęcej Mości". 
APOLLO: „Zdrada Stanu“ (w gł. roli Gerda 
Maurns). ZKE 

WARSZAWA: „Miłosne przygody księżniezki”. 

UCIECHA: .Marsz weselny"  (reżyserja Stre- 
cheima); Him dźwiękowy. 

—0——— 

M. FRENKEL W „PANU DAMAZYM%. Ostat- 
nia rola, w którcj ujrzymy w teatrze im. J. Sło- 
iwackiego mistrza Mieczysława Fronkla, będzie 
dzisiaj tytułowa postać w „Panu Damazym* Bli: 
zińskiegó. jeden z najlepszych w bogalej galerji 
typów polskich artysty. | Dalszą obsadą tworzą 
pp.: Lozińska (Mańka), Klońska (Pami Żegocina). 
Kostecka (Helena), Zalewska (Pani Tykalska). Je- 
dnowski (rejent). Hierowski (Anteni). Kaczmarski 
(lokaj), Niewiarowiez (Genio). Szymański (Sewt- 
ren. Ponieważ występy M. Fronklła kończą sią 
w dniach najbliższych. „Pan gów era" 

vi Jko iutro w niedzielę I we wtorek. 
wa * BAGATELA", KARMELICKA L. 4. 
W niedziele 1 czerwca o godz. T2 tej w poludnie. 
odbedzie sie nopis szkoły plastyki Wandy Halu- 
rzanki, Sprzedaż biletów dziś w sohote ol godz. 
D-tej po połndniu, a w niedzielę od godz. 10 vano. 

WIELKI KONCERT odbędzie sio w salach 
Szkoły św. Tomasza przy W. Szpitalnej I. 10. 
w niedzielą 1 czerwca 0 godz. 6 wieczór (godz. 18 
pod art, kier Prez. L. Grrodzickiej, Ceny miejsce 
popularne na cele iske 

WIADOMOŚCI KOŚCIELNE. 

W KOŚCIELE ŚW. PIOTRA w niedziele 1-q0 

czerwca podczas Mszy św. o godz. 12. Prof, Wł 


zł. 


Kozłowski (skrzypce) i P. St, Kozlowski (organy), 
wykonają szereg utworów religijnych. > 

"W KOŚCIELE SS. WIZYTEK przy ul. Krowo- 
derskiej L, 16. nabożeństwa czerwcowe z nauka- 
mi odprawiać sie beda codziennie przez cały mie- 
siąc o godz. 6.45 wieczór. 


a . À 
Uroczystości Kochanowskiego w Radio. 

Jeszcze przed wlaściwemi jnbilerszowemi 
uroczystościami, radjostacja krakowska upa- 
miętui we własnym zakresie rocznicę poety sze 
regiem audycji. Przedewszystkiem akademia, 
którą w studjo krakowskiem w dniu 1 czerw- 
ca o godz. 19.15 urządzi Związek Zawodowy 
Literatów Polskich. — Audycję tę zagai pre- 
zes Związku K. H. Rostworowski, następnie 
Iwygłosi wiersz swój ku czci Kochanowskiego 
pe: „Nad psałterzem Dawidowym* J. A. Ga- 
luszka. — K. Czachowski znany krytyk lite- 
racki powie o .„Artyzmie Kochanowskiego". 
a audycję zakończy pocta i tłumacz Jan Pie- 
twzycki odczytaniem własnych przekładów 
trzech łacińskich elegij Kochanowskiego, * 


Otwarcie Galerii w Sukiennicach 
przy oświetleniu wieczarnem. 


Zarząd Muzeum Narodowego komunikuje, że 
ze wzyledu na silne zainteresowanie się pn- 
bliczności nowem oświetleniem Galerji w Su- 
kienniecach. zarząd Muzeum oznaczył termin 
otwarcia dla publiczności Galerji wieczorem 
już na sobotę 31 b. m. godz. 7.30—9.30. Odtąd 
Galeria stale będzie otwierana wieczorem 
w każdą sobote w godzinach 7.30—9.30. ( ena 
wstępu zostaje w czasie tego wieczornego zwit- 
dzania nicznacznie podwyższową (o 50 groszy 
od osoby) ze wzgledu na wielkie koszta nowe- 
go oświetlenia. Dla wycieczek  pozakrakow- 
skich zostaną udzielone odpowiednie zniżki za 
poprzedniem porozumieniem się w kancelarji. 
Godziny otwarcia Muzeum przed południem 
pozostają niezmienione. Udostępnienie Galerji 
wieczorem zostało zaprowadzene giównis ze 
względu na liczwe rzesze ludności okolicznej 
Krakowa, przyjeżdżającej do naszego miasta 
w dnie sobotnie i niedzielne. 


Zbiór odznak wojennych. 


Sfr. B. 


rowala do Muzeum Narodowego zbiór kilkuset 
odznak metalowych z okresu Wielkiej Wojny. 
Zbiór ten, nazwany imieniem syna ofiarodaw- 
czyni Leona, chorążego 2 Brygady Iegjonów 
Polskich, poległego w rakn 1915. włączony 
zostanie do działu pamiątek lezgjonowych. 


Święto przysposobienia wojskowego. 


We czwartek 29-go młodzież wszystkich 
zakładów szkolnych obchodziła święto wycho- 
wania fizycznego i przysposobiena wojskowe- 
go. O godz. 9 rano Ks, Litwin odprawił w ko- 
ściele Narjackim uroczyste nabożeństwo, w cza 
sie którego kazanie do zastępów P. W. głosił 
Ks. Dyr. Lorek, W nabożeństwie wzieli udział 
przedstawicele władz rządowych i miejskich 
z wiceprezydenteni miasta Dr, Schneidrem, 
organizatorem czwartkowego święta młodzieży, 
gorliwego protektora idei wychowania fizycz- 
nego i przysposobienia wojskowego. 

Po Mszy św. uczestnicy uroczystości prze: 
szli przed strażnicą wojskową w Rynku gł. 
gdzie odbyła się defilada. 

W defiladzie, którą prowadził kpt. Jasiński, 
kom. P. W, na Kraków-miasto, wzięło udział 
2.120 chiopców i 360 dziewcząt. Defilade otwie 
rua kampanja honorowa 20 pp. ze sztandarem. 
Popołndniu odbyły się na stadjonie wojsko- 
wym na Błoniach zawody wojskowo-sportowe. 


Tydzień Polskiego Czerwonego Krzyża. 


rozpocznie się w Krakowie wielkim „Festi- 
valem“ na dziedzińcu zamkowym dziś w sobo- 
tę o & wiecz. pod kierunkiem dyr, Wallek- 
Walewskiego i Prof. Grodziekiej. Dnia 1-go 
czerwca o godzinie 9-tej rano uroczysta Msza. 
św. w Katedrze na Wawelu następnie zaś 
poświęcenie Sztandaru P. C. K. na dziedzińcu 
zamkowym oraz pochód z Wawelu na Rynek. 
Dnia 3 czerwca o godz. 6 pop. przemówi prof. 
Rutkowski o znaczeniu Polskiego Czerwonego 
Krzyża, dnia 6 czerwca od godz. 17 do 18 
koncerty muzyk wojskowych i szkolnych. dnia 
S-go czerwca w porze wieczornej „Sobótki“ na 
Błoniach krakowskich, 


Pośw.ęcenie łodzi urzędników magistratu 


W dniu 28 b. m. o godz. 5.30 pop. odbyło 
sie w przystani wojskowego Klubu wioślarskie ` 
go urcczyste poświęcenie łodzi, na której za- 
łoga złożoną z 5-ciu urzędników Magistratu 
pod banderą m. Krakowa udaje się do Gdyni 
i Gdańska. Aktu poświęcenia dokonał Ks. 
Prałat Dr. Niemczyński z Podgórza a rodzica- 
mi chrzestnymi byli p. prez. Anna Rollowa i 
dyr. Jan Krzyżanowski. W uroczrstości wzieli 
udział urzędniey Magistratu z prezesem T. U. 
M. nadradca Kubalskim, który złożył załodze 
imieniem Towarzystwa życzenia pomyślnej 
podróży. Na zakończenie rodzice chrzestni oraz 
5 czlonków załogi podpisali pamiątkowy akt. 


Szkoła zdrowia, 


We wrześniu b. r. Związek Lekarzy Kasy 
Chorych w porozumieniu z Krakowską Karą 
Chorych otwierą pierwszą w Polsce szkołę 
zdrewia. Zadaniem szkcły będzie szerzenia 
hygjny wśród szerokich warstw społeczeństwa. 
W tym celu odbywać sie będą systematycznie 
2—-3 razy w tygodniu wyklady połączone z 
pokazami świetlnemi oraz demonstracjami. 
Przy szkole będzie też zorganizowany kurs 
dla matek. 


0 spokojną jazde samochodami. 


Ostatniemi czasy wkradł się zwyczaj jeż- 
dżenia po ulicach miasta samochodami przy 
otwartym wydmuchu spalonych gazów silnika, 
co powoduje wielki hałas, zakłócający w wy- 
sokim stopniu spokój w mieście. To samo do- 
tyczy nadużywania sygnalów samochodowych, 
względnie używania sygnałów  przerażliwych, 
przeznaczonych dla jazdy na wolnych prze- 
strzeniach. Postępowanie takie sprzeciwia się 
obowiązującym w Krakowie przepisom drogo- 
wym. Magistrat zwracając na to uwagę, wzy- 
wa wszystkiech zainteresowanych do ścisłego 
stosowania się do przepisów z tem. że winni 
narażą się na surowe kary w drodze administra- 
cyjno-karnej. 

pupunan aa 
ZWYCIĘZCY W KONKURSACH KONNYCH 
KRAKOWSKIEGO TYGODNIA L. O. P, P. 


25 b. m. 'edbyly się w Krakowie, na za- 
kończenie VII Tygodnia Lotniczego. wielkie 
zawody konne oficerów. podoficerów j ezere. 
sewych garnizonu krakowskiego. połączone z 
kadrylom artyleryjskim. wykonanym przez ba- 
terje 5-go D. A. R. 

W konkursie oficerskim uzyskali nagrody: 
1) Rotim. Łączyński 8 p. UŁ. 2) Por. Żelewski 
S p. U). 3) Por. Śchwarcenhere-Czerny & p. 
Mł. 4) Por. Gisówski 6 P. 2 *P. 

W konknrsie podofieerskim uzyskali na: 
grody: 1) Wachmistrz Morawski 8 p. 2) Phut. 
Grahitski 5 D. A. K.. 3) Gen. Golee 5 D. A. K. 

Konkurs modeli latających, który miał się 
odbyć 25 hm. na Wielkich Błoniach krakow- 
skich. przesunięto z powodu uiepogody, na 


P. Jadwiga z Estreicherów Kulczyńska ofla-| niedzielę dnia 1 czerwca b. r. 


Mr. © 


Żucie gospodarcze. 


Dalszy spadek bezrobocia. 


W okresie od dn. 17 do 24 b. m. nastąpił 
dałszy spadek bezrobocia, Liczba hezrobotnych 
zmniejszyła się o 12.163 osób i wyrosi obecnie 
240 tysięcy. 

Największy spadek  bezrobccia wykazuje: 
Łódź 2.943 osób, Grudziądz — 1.485, Sosno- 
wiec — 1.372 i Białystok — 980. 


Ulgi podatkowe dla sklepow detalicznych. 


Mnsterstwo skarbu przesłało wszystkim 
Izbom skarbowym zarządzenie, na mocy któ- 
rego wprowadzone zostaną dla składów deta- 
licznej sprzedaży artykułów pierwszej potrzeby 
1 proc, ulgowe stawki podatku obrotowego. 


Lniżki lotnicze na M. W. K. T. 


Ministerstwo Kamunikacji wyraziło zgodę 
na udzielenie przez Polskie Linje Lotnicze 
Lott w czasie trwania Międzynarodowej Wy- 
stawy Komunikacji i Turystyki zniżek za prze- 
loty samolotami „Lotu“ jednak z zastrzeże- 
niem wykupywania hiłetów powrotnych. 

W myśl powyższego prawo uzyskania 50% 
zniżki (na drogę powrotną z M. W. K. T.) bẹ- 
dzie miala każda osaha. która: 1) wykupi pełuy 
hilet. 2) okaże w biurze sprzedaży biletów 
„Lotu w Poznaniu dowód. iż przybyła do Po- 
znaniaj z. okazji M. W. KL 

Za dowód dostateczny uważane hodzie nie- 
tylko okazanie legitymacji, stwierdzającej 
udział w M. W. K. T.. ale nawet zużytego bi- 
letu wstęnu na tę Wystawę. 

Zniżki te nie będa. przysługiwały osobom. 
które już korzystają ze zniżek z jakiegobądź 
innego tytułu (urzędnicy państwowi. członko- 


wie L. 0. Pi P). 


Nowe Spółki Akcyjne. 


Według danych Głównego Urzedu Staty- 
stycznego założono w Polsce w r. 1929-ym 
ogółem 56 nowych spółek akcyjnych o łącz- 
nym kapitale zakładowym 41,418.000 zł. Za- 
znaczyć należy, że również w r. 1928 ilość no- 
wych spółek była większa, gdyż wynosiła 79, 
jednakże i tutaj pominięto 17 spółek ze wzgię- 
du na brak odpowiedzi. 


Niemcy podwyższaią znów cła. 


©) 


=" 


Urzędowy „Reichsanzeiger* z dn. maja 
r. b. ogłosił rozporządzenie ministra finansów 
i ministra rolnictwa Rzeszy o ełach rolnych. 
W myśl tego rozporządzenia od dn, 26 maja 
cło od żyta podniesiono do 15 RM., a od jęcz- 
mienia pastewnego do 12 RM, od centnara. 
Niemcy zatem w dalszym ciągu naruszają tę 
równowagę korzyści traktatu polsko-niemiec- 
kiego, jaka istniała w chwili podpisywania 
traktatu. Wobec tego kwestja podwyższenia 
stawek celnych polskich od wyrobów przemy- 
siłowych pozostaje wciąż aktualną. 


FRANCUZI CHCĄ BUDOWAĆ WODOCIĄGI 
W ŁODZI. 


Francuskie konsorcjum ..Batignolos"* zwró- 
ciło się do magistratu m. Łodzi z oferlią na wy- 
budowanie w Łodzi wodociągów, które swego 
czasu towarzystwo to miało budować, Według 
doniesień prasy łódzkiej, magistrat prawdopo- 
dobnie powierzy te prace francuskiemu towa- 
rzystwu. 


KONTROLA EKSPORTU SZCZECINY, WŁO- 
SIA, SIERŚCI, PUCHU, LNU I PAKUŁ 
LNIANYCH. 


Z dniem 1 czerwca b. r. rozpocznie się kon- 
troia eksportu inu i pakuł, a z dniem 30 czerw- 
ca b. r. również szczeciny, włosia. sierści, pu- 
chu j pierza, 

Odnośne zaświadczenia, stwierdzające, iż 
towar odpowiada wymaganiom przepisów, ro- 
gulujących wywóz wymienionych artykułów. 
hędą wydawane przez Izby Przemysłowo-Han- 
dlowe: 1. w Poznaniu, Lwowie i Bielsku na 
bezcłowy wywóz pierza i puchu, 2. w Pozna- 
niu. Lublinie, Grudziądzu i Bielsku na bezeła- 
wy wywóz szczeciny. włosia i sierści. oraz 8. 
w Wilnie, Lublinie. Poznaniu, Lwowie i Gru- 
dziądzu na uzyskanie zwrotu cła przy wywozie 
inu trzepanego i Inianych pakuł trzepanych. 

Kontrola odbywać się będzie bądź w ośrod- 
kach produkcji, badź w punktach granicznych. 


NOWOCZESNY DWORZEC AUTOBUSOWY 
W STOLICY} 


Na placu Broni w Warszawie powstanie 
wkrótce pirwszy w stolicy nowoczesny dwo- 
rzec autobusowy, wzniesiony staraniem cen- 
tralnego Zw. właścicieli autobusów. Ukończe- 
nie budowy nastąpi w ciągu lata b. T. 


„KOPERNIK“ — NOWYM POLSKIM 
STATKIEM. 

Z Gdyni donoszą, że nowozahupiony przez 
łuszczarnię ryżu statek angielski ..Yorkdale* 
otrzyma nazwę „Kopernik“ i pod banderą pol- 
"ską wyjedzie z portu gdyńskiego mw najbli 
szych dniach. : 


„GŁOS NARODU“ z dnia 1-go czerwca 1930. 


Plan współpracy gospodarczej Polski. i Sowietów, 


Rewelacje Biesiedowskiego. — Pos. Trąmpczyński omawia 
błot pińskich i budowy kanału Wisła—Dniepr. 


Pamiętniki Biesiedowskiego, b. radcy amba- 
sady sowieckiej w Paryżu, a zwłaszcza jego 
wspomnienia o pośle sowieckim w Warsza- 
wie — Wojkowie, dały prasie sanacyjnej temat 
do oszczerczych napaści ' na pos. Trąmpezyń- 


skiego. Kalumniatorzy sanacyjni spreparowali 
mianowicie na swój użytek ten ustęp rewela- 
cji Biesiedowskiego, w którym jest mowa o 
częstych rozmowach Wojkowa z Trąmpczyń- 
skim na temat planu budowy wielkiego syste- 
mu kanałów, w celu połączenia Wisły z Dnie. 
prem, „Kiedyś zapytałem Wojkowa — pisze 
sowiecki pamiętnikarz — ile bedzie kosztował 


ten system kanałów. Wcale się nie zmieszał i 


rzekł: „Tylko miljard rubli*, Prasa sanacyjna 
wysnuła z tego, wniosek, że Wojkow wtajem- 
niczał Trampczyńskiego, w swe rzekome plany 
zamordowania Piłsudskiego, które Biesiedow- 
ski przypisnje Wojkowowi. 


P. Trąmpczyński wyjaśnia obcenie w .Ku- 


rjerze Pozn.“ calą sprawę, o której zresztą in- 
formował stale ówczesnego min. spraw zagran. 
Skrzyńskiego, 
konstatował przedewszystkiem, że rozszerzają 
ce się wciąż zagranicą pogloski o możliwości 
wybuchu wojny polsko.sowieckiej szkodzą obu 
krajom pad względem ekonomicznym. Kapital 
howiem zagraniczny unika angażowania się na 
wschodzie. gdzie ciągle napady dywersyjne i 
propaganda komunistyczna możliwość tej woj- 
ny stwarzają. 
kiem przekonać świat iż między nami do woj 
ny nie przyjdzie. 


W rozmowach z Wojknwemn 


Należałoby obopólnym wysił- 


Już te rozmowy daly ten rezultat. że na 


skutek interwencji Wojkowa napady dywersyj- 
ne ustały. W dalszych roamowach omawiano 
plan osuszenia błot pińskich. 
imprezy o charakterze gospodarczym. Odwod- 
nienie błat poleskich hyłohv połączone z utwo- 


jako wspólnej 


Dziś i cedziennie 


„WANDA“ 


"uk. św. Gertrudy L. 5 


„w kimie 
GŹWIĘKOWIM 


a s; ' t > 
Monumentałne arcydzieło śpiewnosmówione — Rewelzcia — Fiim miijonów 


STATEK KOMEBJANTĆ 


. Role główne: ' i 
JOZEF SCHILDKRAU 


Realizacja: HARAY POLLARD twórca „Chaty wuja Toma 


LAURA LA PLANTE — 


Muzyka: Józef Czerniawski. 


Ponacto Fenomerajlna komedja dźwiękowa. 


Poezątek seansów codziennie o godz. 5, 7 i 910 wieczór, w niedzielę i czwartek o godz. 3 popoł. 
Ceny miejsc niepodwyższone. 
U 


Obfitość lokat krótkoterminowych Z Zagranicy, 


W związku z wyjazdami naszych figur za-j kredyty — tsudno znależć bankom odpowied- 


granicę po fundusze, zwracają uwagę na kło- 
poty, jakie banki nasze mają ze swemi loka- 
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Akcje nadal w zaniedbaniu. - 


„Na giełdzie akcyjnej notowano wczoraj tylko 
Zieleniewskiego, a z papierów procentowych do- 
Jlarówkę i pożyczkę inwestycyjną, bez zmiany 
w tendencji. 

Płacono za Zieleniewskiego .48 zł: za dolarów- 
kę 64 zł; za pożyczkę inwestycyjna 106.25 zł. 

Dolar gotówkowy w obrotach prywatnych 
8.85--8.89 zł; czeki 8.9014 —8.91 14 zi 


OFICJALNA GIEŁDA WALUTOWA. 


Warszawa 30 maja. «Belgja 124.50. 124,81, 
124.19; Holandja 358.75, 359.65, 357.85: Londyn 
43.384. 43.4414. 43,28: Nowy Jork 8.90, 8.92, 
8.88: Paryż 34.97, 35.06, 8488: Praga 2645%, 
26.52. 26.30;  Szwajcarja 172.66, 178.08, 172,17; 
Wiedeń 125.80, 126.11, 125.49; Włnchy 46,7314, 
16,85, 46.62: Berlin w obrotach prywatnych 312.84, 


GIEŁDA AKCYJNA W WARSZAWIE, 


Warszawa 30 maja. Bank Dyskontowy 116 — 
Bank Polski 170, 170% — Bank Powszechny Kre- 
dytowy 110 bez kuponu za rok 1929 — Bank 
Związku  Śpółek Zarohkowych T25— Lilpop 
274 — Modrzejów 10. 10% — Ostrowiec ser, B. 


z Wojkowem projekt osuszenia 


rzeniem na wielką skalę drogi wodnej Wisła — 
Dniepr. Leżące dziś odłogiem miljony hekta- 
rów ziemi po chu stronach granicy dałyby Pol- 
sce korzyści aturoga wodna Wisła-—Dniepr zbli 
żyłaby zachód Rosji do Europy. 

Na wysunięte przez Wojkowa wątpliwości 
ca do kosztów tej imprezy i braku na nią fun- 
duszów, zaznaczył pos, Trąmpczyński, że idzie 
narazie 0 wykazanie planów i wytworzenie 
zaufania. Gdy to się stanie kapitał obey, w ol- 
powiednim momencie sam się zgłosi czy to 
z kredytem. czy jako przedsiębiorca. Samo 
wypracowanie planu pochłonęłoby jakieś 10 lat 
czasu, a choćby i wtedy było zawcześnie, to 
jednak posiadanie gotowych. ściśle obrachowa” 
nych planów da inne szanse, niż stan dzisiej- 
szy. gdzie brakuje wszelkich rachunkowych 


LE. JĄ AE uł si ealan akkE ada |= A o á A 
podstaw. Wojkow dał się przekonać — MS |58 — Pocisk 2% — Rudzki 20 — Starachowice 
zaznacza p. Trąmpczyński — o celowości tego |19 — Borkowski 5 — Hahberbnsch 109%, 110. 
jnojektu później jednak sprawa w Moskwie Pozyczki: 4% promjowa inwestycyjna 109 — 
utknęła z powodu odsunięcia spraw gospodar-|/% dolarowa 65 — 5% konwersyjna 55 — 5% 

4 l SA są kolejowa 52 — 10% kolejowa 102 — 8% Listy 


czych na drugi plan. 

Naszem zdaniem projekty tego rodzaju mu- 
szą być narazie odłożone na dalszą przyszłość 
i to nietylko ze wzgłędów finansowych. Bar- 
dzo ważne względy na obronność naszego 
wschodniego pogranicza. każą czynnikom woj- 
skowym wypowiedzieć sie raczej za utrzyma- 
niem obecnego stanu è rzeczy na Polesiu. 
W przyszłości, gdy rozwój środków techniez- 
nych obrony. pozwoli na wyrzekniecie się tej 
naturalnej osłony, którą stanowią nieprzebyte 
błota poleskie — plan rozwinięty w rozmowach 
4 Wojkowem przez pos, Trąmpczyńskiego a 
obecnie badany przez specjalną komisję dla 
opracowania projektu osuszenia bagien piñ- 
skich, wejdzie niewątpliwie na drogę realizacji. 
Przypuszczać należy że i finansowe trudności 
nie hędą się wówczas tak piętrzyć. jak obecnie. 


SU 


Zastawne Banku Gosp. Kraj. 94. 


. GIELDA W ZURYCHU. 


Zurych 36 maja. Paryż 20.2614. Londyn 
25.11 3/8. Nowy Jork 5.16.70. Belgja 72.11. Wto- 
chy 27.3714.  Hiszpamja 63.05, Holandja 207.89, 
Berlin 123.3214. Wiedeń 72.93. Sztokholm 138.65, 
Oslo 158.50, Kopenhaga 175.30, Sofja 3.74%. Pra- 
ga 15.39. Warszawa 58.00, Budapeszt 90.31%, Bia- 
łogród 9.12%. Ateny 6.70, Konstantynopol 2.45, 
Bukareszt 3.07, Helsingfors 13.00. r 


- Rynek zbożowy bez zmiany. 


Obroty na rynku zbożowym odbywają się na- 
da] pod znakiem tendencji słabej. 

Na gieklzie krakowskiei . notowano "wczoraj: 
żyto dworskie lubelskie 11—17.50, żyto targowe 
16—1650, owies dworski 17—19, owies targowy 
16.50—17  jęczmicń na krupy 17.50—18. mąka 
żytnia poznańska 33-34, mąka żytnia krakowska. 
33—33.50 zł. 


g 


Niedziela 1 czerwca. 


Kraków (312.8). G. 10.15 Nabożeństwo z Kate- 
dry wileńskiej; 11.58 Sygnał czasu. hejnał z Wie- 
ży katedralnej w Wilnie: 12.16 Płyty gramofono- 
we; 14 Odczyt rolniczy i muzyka; 14.30 Inġ WŁ 
Kawecki: „Zalesianie nieużytkow. pomoc finanso- 
wa Państwa, oraz wytyczne gospodarki leśnej”; 
14.50 Muzyka z Warszawy: 15 Dr Płoski: „Kro- 
nka rolnicza“; 15.20 Muzyka. z Warszawy; 16 
„Piotr Michałowski, malarz i patrjota (w T5:tą 
rocznieę zgonu)“ — wygl. dr H. d*Abancourt; 
16.20 Konceri 7 * Katowices 17.05 Odczyt p. t.: 
„Gandhi“ — wygl. p. K. L. Koniński; 17.30 Kon- 
cerh z Warszawy: 18.50 Rozmaitości: -19.15 Zwią- 
zek Literatów Polskich ku czci Kochanowskiego: 
20 Bicie zegara z» Warszawskiego Obserwatorjnm 

Astronomicznego; 20 Kwadrans literackie 20.15 
Koncert wieczorny. poświęcony ubworom St. Mo- 
niuszki. Wykonawcy: chór żeński uczennie szko- 
ły p. M. Mściwujewskiej, pp. St. Zurawska. H. 
Hrabiówna. W. Dawidó, A. Wolak. A. Dobrowol- 
ska. ©. Nadi, J. Walkowski. WŁ Ormicki (akomp.). 

Lwów (285.1). G. 10.15 Nabożeństwo z Kate- 
dry wileńskiej: 11.58 Sygnał czasu: 12.10 Płyty 
gramofonowe 14 Odczyt rolniczy i muzyka 7 War 
mam szawy; 14.30 Transmisja z Krakowa; 14.50 Mu- 

"|zyka z Warszawy; 15 „Kronika rolnicza“ z Kra- 
I CA OWENA aa; 17,800 Koncert z Warszawy; 18.50 Rozmai. 
tości: 19.15 Andycja ku czci Jana Kochanowskie- 
go. transmisja z Krakowa: 20 Bicie zegara z War- 
szawskiego „Ohserwatorjam Astronomicznego: 20 
Kwadrans literacki z Warszawy: 26.15 Koncert 
z Krakowa; 21.45 Feljeton v Warszawy: 22 Trans- 
misja z „Morskiego Oka* w Warszawie. i 
Warszawa (1411.7). G. 16.15 Nabożeństwo z Da- 
iki wileńskiej; 11.58 Sygnał ezasu; 12.10 Po- 


. V imie 


— BL A RUBENS 


Śpiewy w jezyku angielskim. 


nich kandydatów. ł i 
W sferach bankowych oczekują jednak na |zy] 


tami pieniędzy pochodzącemi z zagranicy. — | wyniki zabiegów pożyczkowych rządu, gdyż ranek muzyczny z Filharmenji: 14 Odczyt rolni 


Wohec trudności ulokowania nawet płynnych 
kapitałów krajowych z powodu wielkiej nie- 
pewności stosunków, „obmyśla się w kołach 
bankowych sposoby przeciwdziałania napływo- 
wi do banków polskich lokat zagranicznych, 
ściągniętych korzyściami o wiele wyższego, niż 
zagranicą oprocentowania w naszych bankach. 

Coraz więcej też otrzymują banki polskie 
ofert na kredyty zagraniczne. Ostatnio przybył 
do Warszawy ' przedstawiciel pewnej grupy 


francuskiej, która chce ulokować w Polsce wię- 
kszą sunię, ale na termin nie dłuższy, niż rok 
i w sposób zapewniający zwrot pożyczki w ter: 
minie. Pomimo bardzo wielkiego popytu na 


Statystyka inwalidów. 


czy: 14.20 Muzyka; 1430 Qdczyt rolniczy: 14.50 
Muzyka; 15 Odczyt rolniezy: 15.20 Muzyka: 16 
Odczyt z Krakowa; 16.20 „O fotografowaniu na. 
letniskn“; 17.15 „O dawnych oracjach i kaza- 
niach“: (7.38 Koncert Reprezentacyjny Orkiestry 
Pol. Państw.; 19.30 Płyty gramofonowe: 19.40 
r Zdz. Dębieki: „Letnia niedziela w St. Zjednorzo- 
Banku Polskiego. „nych: 20 Kwadrans literacki. Kl. Junosza: „Kra- 
HOROR h 4 | kodyl*; 20.15 Recita}  śpiewaczy. Wykonawcy: 
l epy otnie negatywne stanowisko Banku Vittorio Weinberg, baryton teatru La Seala w Me- 
Polskiego w sprawie ponownego obniżenia |djolanie i Opery Królewskiej w Rzymie; 20.45 
swej stopy dyskentowej uległo cbecnie zmia- |Koncert popularny: 21.45 Feljeton: reay się wra- 
nie. Według doniesioń z Warszawy z począt- r. ka podróży“; 22 Rewja „Uśmiech War- 
y czerwca cdkędzie sie posiedzenie rady Poznań (334,8) G. 17.30 „Zagadnienia bolszewi- 
SU Polskiego, która ma zadecydować O0|zmu* — red. Świdziński; 17.45 Audycja dla dzie 
zniżce stopy z T do 6 i pół proc. ci w wykonaniu p. Zygmunta Noskowskiego; 20.1: 
Wieczór piosenek poiskich i amerykańskich w w: 
konaniu p. Ellenor Cook (słynnej artystki z Na 
wego Jorku); 21 Muzyka nowoczesna. Wykonaw 
Tn- | SV: prof. G. Konatkowska (fort.), prof. J. Madej: 
h (klarnet). 
A Katowice (408.7) G. 16.15 Nabożeństwo z koš 


od tych wyników. a w szczególności ol ich 
warunków uzależniony będzie i prywatny kre- | 
dyt zagraniczny. 


Ponowna zniżka stopy dyskontowe: 


wreszcie + 26.268 skutkiem innych chorób. 
walidów ciężko poszkodowanych t. zn ‘tye 


! Według danych. opracowanych przez mini-| którzy stracili ponad 45% zdolności do pracy |ajgła pod wezwaniem Najśm. M. P. w Wielkich 


sterstwo pracy i opieki społecznej, na dzień jest w Polsce 28.991. 


1i.go stycznia 1930 r. ' zarejestrowanych było 
na ziemiach Polski 136.843 inwalidów. 

Oto jak się przedstawia podział na kate- 
gorje tych nieszczęśliwych ludzi, którym mo- 
loch wojny zabrał całą radość życia: zdrowie 
i zdolność do pracy: ką 

Całkowicie lub częściowo utraciło zdolność 
do pracy 99.252 inwalidów skutkiem uszko- 
dzeń cielesnych. 7.500 skutkiem chorób zaka- 
źnych i gruźlicy. 1.340 wskutek komnlikacyj 
po tych chorobach, 1340 skutkiem utraty 
wzroku, 1.134 skutkiem chorób aumysłowych, 


Piekarach na Śląsku: 15 Prof. Golachowski: 
„Pryszczyca u zwierząt racieznych*; 15.20 Ks. dr 
B. Rosiński: Z cykln wykładów religijnych — 


Do najstarszego składu fortepianów firmy „Prawdziwa religijność“: 15.40 Koncert popular- 
ny z udziałem zespołu instrumentalnego P. R.: 


Władysław Boloński Iu instrumentalnego P. R: 

Ę 18.10 Na szachownicy“ (A - Moszkowski): 18.50 
Kraków, Rynek główny L. 34. | Bery i bojki ślaskie“ — Karlik z Koeyndra — 
nadeszły nowe transporty fortepianów (prof. St. Ligoń). 


pianin firm krajowych i zagranicznych | memmam 


które można nabyć po cenach bardzo| * 4 
przystępnych i na dogodne spłaty. Firma Przy zmianie adresu prosimy 


poleca P. T. Publiczności oglądanie wy- PT. Prenumeratorów o łaskawe 
stawowych sal bez przymusu kupna.|podanie dawnego adresu, 
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Seleśramuy 
z ostatniej chavifi. 
Otwarcie konferencji dziennikarzy 
państw nadbałtyckich. 


Ryga (PAT). W dniu dzisiejszym otwarta 


została przez przewcdniczącego łotewskiego 
związku dziennikarzy, Skalbego, konferencja 
dziennikarzy państw nadbałtyckich, w której 


wzięło udział 17 przedstawicieli: Danji, Estonii, 
Finłandji, Lotwy, Litwy, Niemiec, Polski, 
Szwecji į Gdańska waz sekretarz generalny 
międzynarodowej federacji dzietnikarzy, Va- 
lot. Zapowiedziany jest równioż włział przedsta 
wiciela Norwegii. W imieniu rządu łotewskie- 
go przemówienie powitalne wygłosił prezes ra- 
aly- ministrów i minister spraw zagranicznych 
Celmincz. Obrady konferencji potrwają trzy 
dni. 

ROKOWANIA Z MURZYNAMI 

O ZWOLNIENIE LOTNIKÓW, 

Agadir (PAD). Przybyła tu specjalna misja. 
mająca przeprowadzić rokowania o zwolnienie 
lotników hiszpańskich. trzymanych w niewoli 
przez jeden ze sztzepów w okolicach Rio de 


Oro. 
Egzaminy dla docentów w Austrji. 


W psycholegicznym Instyrucie w Wiedniu 
cdbyło się w tych dniach zchranie protestit- 
cyjne docentów 1 nadzwyczajnych profesorów 
tamtejszych uniwersytetów. przeciw uchwale 
wydziału medycyny. w myśl której t. zw. pry- 
watni decenci i nalzwyczajni profesorowie 
winni poddawać sie co 5 lat ponownemu cgza- 
minewi. W uchwale zwrócono uwagę. że do- 
cenci po uzyskaniu prawa wykładu (veniu le- 
gendi poprostu zayrzestaja pracy naukowej. 
a tytulu docenta nadużywają dla celów prak- 
tycznych. W rezclucji powzietej na zebraniu 
prożestacyjnem postanowili docenci przeciwsti- 
"wić sie jak najbardziej stanowczo zrculizowa- 
niu uchwaly wydziału. która znajduje się abec- 
nie w ministerstwio oświaty, 


fo zam$mniseciu Kkromiśi 


dydzi przec'w ograniczeniu imigracji 
chaluców. 


Rzesze żydostwa (krakowskiego. 
Radu eminy żydówskiej odbyły we 
tok manifostacyjne zebrania. na których weh- 
waliły *wniosek nagły w sprawie wstrzymania 
imigracji do Palestyny. „Wielką gmina żydów 
ska w Krakowie — podaje m. in. rezolucja 
protostacyjna — jodlmoczy się z calym naro- 
dam żydow=kim w proteście przeciw niesłycha- 
nej krzywdzie, wyrządzenej naródówi żytow- 
skiemu przez tymczasowe zamkniecie hram 
Erte Izrael dla aliji robotników i tymczasowe 
orraniczepie  rwalnezo nabywania gruntów 
w Palestynie, Rada gminy apeluje do poczu- 
cia prawa narodu angielskiego. Ligi Narodów 
i całego świata cywilizowanego i wyraża na- 
dzieję. że krzywdy zotaną najszybciej usu- 
nięte i naprawione”. 


Składki złożsne w Administracji 
„Głosu Naracu, 


OTAZ 
WALE 


Wa fundusz prasowy: Ks. Jan Pękalski 2 
zł, Dyr. Peszkowski 10 zł. 
Na kuchnię S. Samweli Felicjerki: N. N. 10 


Marja Lachowska, Daleszyce 5 zł. 

Na Rodzirę Sierocą: N. N. 20 zł. 

Na odnowienie kościoła Matjackiego w Kra- 
kowie: D. 5 zł. T. Z. 5 z]. 

Dla uczczenia jvtileuszu Janka z Bugaja: 
S 20 zł. 

Na pomnik gen. 
Adam Kurkiewicz 3 al. 


ZMIANY W DUCHOWIEŃSTWIE 
W DIECEZJI KIELECKIEJ. 

Mianowany: Ks. Ran. Jan Skalski. — Pro- 
hcszczem w Bogucicach. Przeniesieni: Ks. Prob. 
Danilewicz. __ z Piotrkowice do Śmardzowie. 
Ks Prohoszcz Raczkowski z Przegini «dv Ileb- 
dowa. Ks. Prob. Sokołowski z Hebdewa do 
Przegini. Ks. Frob. Kaleta z Drochlina to 
Piotrkowie Jędrzej. 

„DZIEŃ KOŚCIUSZKOWSKI: 

Akad. Kolo T. S. L. w porozumieniu z Ra- 
dą Powiatową. Gminami. Okręgowym 
kipęm Młodzieży i innemi Creanizacjami — urzą- 
dza dnia 1-qo czerwca 1230 r. w Krakowie, 
Uraczysty Dzień Kościuszkowski. W tym. dniu 
bedzie odograny w Parku Juveńji o godz. 15-tej 
Anczyca: „Kościuszko pod - Raciawicami*, 
Szczegółewy program uroczystości jest podany 
na afiszach. 


Bi.: 


St. 


Rozwadowskiego: Ks. 


Sey 


NEKROLOGJA. 

S. P. PROF, DR. STANISŁAW CISZEW- 
SKI 27 maja zmarł w Warszawie, w wieku lat 
G5 śp. Stanisław Ciszewski dr. filozofji i b. pro- 
fesor Uniw. Jana Kazimierza we Lwowie. czlo- 
nek korespondent Polskiej Akademii Umicję- 
tności. znakomity badacz na polu etnologji 
słowiańskiej. i 


„GŁOS NARODU“ z 
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dnia i-go czerwca 1930. 
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Niemcy coraz silniej atakują traktat wersalski, |Z małego Kolegium w Wadowicach 


Warszawa, 30. 5. (Telef. wł.) W klubie dy- 
skusyjnym „Le Faubourg“ w Paryżu wygłosił 
we czwartek odczyt przewodniczący związku 
„ipgdeutscher Orden“ A. Abel, który z cd- 
czytami już po raz czwarty przyjeżdża do Pa- 
ryża. © ile dotąd Atel ograniczał się do atako- 
wania Pomorza polskiego, o tyle obecnie 


wystąpił ze szturmem na traktat 
wersalski. 


Jedynie Francja, mówił Abel, ma jeszcze 
odwagę i czelność bronić dyktanda wersalskie- 
go, zarowno kowiem Lloyd George, jak i Mus- 
solini znajdują się u buku Niemiec przeciwko 
„bestialstwu (!), dokouanemu na narodzie nie- 
mieckim w Wersalu w momencie psychozy 
zwycięstwa i szału insperjalistycznego*, 


Układy lacarneńskie, to zabawka 
dla małych dzieci. 


Francja powinna pamiętać. że tylko rewizja 
traktatów zapewni jej przyjaźń Niemiec. Abel 
wsnaniałomyślnie ofiaruje Vraneji pokój w za- 
mian za „zduszenie wyrodka wersalskiego”. 
Abel miał odwagę wygłosić tego rodzaju od- 
czyt w sali Wagram w obceności kilku tysięcy 


osób i jakkolwiek padły wielokrotnie wrogie 
okrzyki, 
brakło mowców opozycyjnych. 


Nazajutrz Abel umieścił w dziennikn .„Oen- 
vre“ artykuł ze swoim podpisem. w którym do- 
wodzi, że od przyjęcia jego tezy zależy pokój 
lub wojna w Europie, 

Niema dnia, żeby szereg wybitnych Iran- 
cuzów nie otrzymał zaproszenia odwiedzin Ber- 
lna, a stanąwszy zaledwie na Friedrichstrasse 
Francuzi mają tak oszolemieną glowe, że do- 
wodzą po powrocie, iż bez rewizji przynajmniej 
niektórych klauzul teryterjalnych traktatu wer- 
salskiego wybuch nowej wojny jest tylko kwe- 
stją czasu. 

Groźbem tym towarzyszy lanient, że bu- 
dżet niemiecki wykazuje oibrzymi deficyt, że 
liczba bezrekotnych sięga 3 i pót miljora, że 
wpływy budżetowe Są niższe od przewidywa- 
nych i że w takich warunkach Niemcy nie będą 
mogły wypełnić płanu Youuga. „Revue de 
Deux Mondes“ zwraca uwagę. że duch pruski 
wciąż jeszcze w Niemczech deminuje. a nawet 
WIRE gdy demokratyzacji ustaw raczej co- 
raz bardziej się cofa. 


Leżdyn (PAT). Wniosek b. premiera Bald- 
wina w sprawie zmiiejszenia kredytów zain- 
terczowiwego w sprawie bezrobocia departa- 
mentu został przez Izbę Gmin odrzucny 270 
głczamii przeciwko 241. Jedynie 5 ezłenków z 
lewego skrzydła Partji Pracy przyłaczyło się 
do stanowisku  liberalów, powstrzynmjąć sią 
od udziałn w glosowaniu. Wszyscy inni człon 
kowie Partii Pracy: łacznie z tymi. którzy 
ostatnio wtarzymywali sie ol głosowania, glo- 
sowali tym razem ga rządem. 

Lerdyn (PAT. Zwycięstwo rządu. odnie- 
sione*w czasie wczorajszego głosowania W 
Izbie Gmin. wykazało większość 29 głosów, 


Foona (PAT). Molana Anisalmed, sekfe- 


tarz Centralnego Zwiazku  mnzułmańskiego. 
wystąpił z siekawą sugestją, ażeby wicekról 
Nizam Hyderabad, istotny przywódca TO miljo 
nów muzułmanów indyjskich, oraz Gandhi ja- 
odbyli 


wstępną konferencję, Mulana, uważa, że tego 


ko przedstawiciel hindusów, wspólną 
rodzaju konferencje przyczyniłyhy się w znacz 
nym stopniu do przezwyciężenia obecnych tru 


dności. 


O zgodę mahometan z hindusam 


uzyskanych przez Labour Party bez pomocy 
licerałów, którzy wstrzymali się €l głosowania. 
Kladzie ono na dłuższy czas kres komhinacjom 
kryzysowym. Rząd posiadać bedzie chwilowo 
silną opczycję. albowiem spekulacje Lloyd Ge- 
orgea na rozlam wewnatrz Partji Pracy w 
związku dymisją Mosleya okazały sie fal- 
szywe. Skutkicm tej taktyki pozycja libera. 
łów w stosunku do Partii Pracy znacznie Csla- 
kła. Żądanie wyprowadzenia systemu wyborów 
jraporejenalnych. wysunięte przez Lloyda Ge- 
BE bylo nową prowokacją wobec konsorwa 


z 
A 


tystów. 
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~ Francuzi zaczynają się żywiej 
interesować rozruchemi w Indiach, 


Paryż (PAT). W dLa Joutneć Tudastriclle*" 
redaktor naczelny Paul Gigncux. zwraea uwm 
ge na wypadki zachodzące w Indjach. W po- 
dohnych razach —.'oświudcza on — solidar- 
ność eropejska abowiązuje wszystkie państwa, 
Vraneji tego chyba przypominać nie trzeba. 
gdyż łączność, istniejąca między „tom, co się 
dzicje w Indjach angielskich i we francuskich 
Indochinach, jest conajmniej prawdopodobna. 
Nie należy zamykać oczu na pożar powstający 
u sąsiada, zwłaszcza gdy iskry tego pożaru 
padają na nasze terytorjum, 

i . 


*spólnik wamzira z Buesseldortu. 
Warszawa 30. 5. (Telef. wł.). Policja ujęła 
wspólnika krwawrgo wampira, który sprowa- 
dzuł Ruertenowi ofiary. Ofiary te Kuerten 
cewatcił | morłował. Wspólnikiem tym jest ro- 
botnik fabryczny, nazwiskiem Meurer. 

Dzisiaj Kuerten zeznał, że przed areszto- 
waniem przygotowywał na dzień 22 maja no- 
wy zamach. morderczy. W mieszkaniu potwora 
znalezicno nożyce. Otwory w czaszkach zamar 
dówanej slnżącej Hahn i Gertrudy Albermann 
potwierdzają zeznania mordęrcy. że zabił je 
potmięciami tych nożyc. 

Policja opublikowała fotografję zbrodniarza 
we wszystkich dziennikach i wzewała dziew- 
częta i kobiety, aby się zgłaszały de policji, 
ponieważ nie ulega watpliwości, że liczba na- 
padniętych jest znacznie większa, niż notowa- 
no w policji. 


Dewey zwiedza kraie bałtyckie. 

Warszawa 20. 5. (Telef. wł.). P. Dewey, 
który wyjechał statkiem pol-kim .T'utaski" na 
wycieczkę do Łotwy i Finlandji, przeprowadzi 
w Rydze rozmowy z przećstawicielgmi rządu 
łotewskiego na temat pożyczki amerykańskiej 


pożyczkę w wysokości , 15.000.000 dolarów. 
Przed uzyskaniem pożyczki musi być zalatwio- 
na sprawa pożyczki przedwojennej m. Rygi, 
przekraczającej 1 milion funtów szterlingów. 
W Rydze p. Dewey będzie g ściem min. Arci- 


g 
szewskiego. 


0— 
| 

i Rio de Janeiro (PAT). W icdnej z miejsco- 
wości doszło z okazji przemówień, wygloszo- 


= si e. > P x k . > . d 1 G z o. z 
nych na politycznym wiecu do starcia między |T. sctkretarz. Całe zatem biuro nowej Rady ¡poiu tytoniowego po: 


Porażka P. P. 8. przy wyborach 
w Konstantynowie, 


Warszawa 20. 5. (Telef. wij. Przy wybo- 
rach w Konstantynowie, Niemiecka  Purtja 
Socjal. otrzymała 6 manlatów. wobec daw- 
nych 7. P. P. 8. 5, gdv przedtem miala 11. 
Ch. D. 2, B. B. S. 3, Lista Obywatelska 1. N, 
P. R. Lewica 2. Bezpartyjni Niemcy 1, Niem- 
ey prorządowi 1, ortodoksi 3. 


Rada miejska Król. Huty pod władzą 
Niemców. 


którzy zajęli stanowisko... bojowe. 

Pierwsze posiedzenie nowowybranej Rady 
Miejskiej w Król. Hucie odbyło sie w śroje 
o godz. 17 w odnowionej sali starego ratusza, 
z udzialem wszystkich nowowybranych rad- 
nych w liczbie 54. Na porządku dziennym byi 
wybór przewodniczącego Rady Miejskiej. oraz 
ławników. Wpłvnely dwie kandydatury. Niem- 
cy wysunęli dawniejszego przewodniczącego 
p. Stróżyka, Poiacy p. Idźkowskiego z N. P. R. 
Wybrano p. Stróżyka 29 głosami. Za ldźkow- 
skim oddano 22 kartki. Trzech komunistów 


Związ-|dra Łotwy. Rzad łotewski pragnąlby nzyskać | wstrzymało się od głosowania. 


Wobce prowokacyjnego stanowiska Niem- 
ców, wszystkie partje polskie protestacyjnie 
powzięly uchwałę, że w pracach prezydjnm 
Rady miejskiej nie wezmą udziału. Zgodnie 
z powziętą uchwałą, radni Polacy wstrzymali 
się od glosowania. Niemcy wybrali następują- 
cy skład prezydjum: Buchwald — wiecprzewo- 
dniczący (niemiecki socjalista); Gawlik (Nie- 
miec) I. sekretarz: Wojański (niem. socjalista) 


Kolegjum 00. Karmelitów w Wadowicach 
woj. Krakowskie, 
przyjmuje w tym roku uczniów do Hf. ki. gimn. 


Egzamin wstępny 1 lipca b. r. o godz 8 rano. 


Zgłaszać się należy przed dniem 20 czerwca 
przynosząc lub przysyłając: metrykę, świadectwa 
szkoine, szkolną kartę zdrowia, świadectwo moral- 
ności od Ks. Proboszcza lub Ks. Katechety (Prefekta) 
i znaczek pocztowy na odpowiedź, 


Warunki przyjęcia: 12 — 13 lat, zdro- 
wie, zdolności do nauki, ukończona I. kl. gimn. 
lub przynajmniej 5 kl. pówsz., szczera wola po- 
"więcenia się stanowi duchownemu w Karmelu. 

Pensja miesięczna od 40 zł. wzwyż, 
O. Jacek — Prefekt. 


oł 


Lagraniczne wieńce na mogile 
Nieznanego Zołnierza. 


Warszawa. (PAT) Dzisiaj o godz. 12 w po- 
ludnie p. ambasador Stanów Zjedn. Willys zło- 
żyl wieniec na mogile Nieznanego Żołnierza. 
Uroczystości asystowała kompania honorowa 
legji akademickiej 36 p. p. z dowódcą pułk. 
dypl. Ulrichem, ze sztandarem i orkiestrą, któ- 
ru ołograla hymn narodowy Ameryki i Polski. 

Warszawa, (PAT) Przybyła na międzynaro- 
dowe zawody lippiczne ekipa włoska z szefem 
pułk. Tappim na czele, w towarzystwie włoskie- 
go attache wojskowego pułk. Mario Roatta, 
złożyla dzisiaj wieniec na mogile Nieznanego 
Żołnierza. 


Hi . 

Nawy zakład wychowawczy w Warszawie 

Wczoraj ks. biskup Bandurski dokonał po 
święcenia nowego gmachu wzorowego zakładu 
wychowawczego dla sierot „Nasz Dom“ w 
Warszawie. Po poświęceniu, okolicznościowe 
przemówienie wygiosili: ks, biskup Bandurskł, 
min. Prystor. Oraz prezes Kutylowski, poczem 
| uczestnicy uroczystości zwiedzili gmach „Na. 
szego Domu“. 


BILANS STRAT WSKUTEK GRADU 
"W WOJEW, NOWOGRÓDZKIEM, 
Nowogródek (PAT). 


W związku z klęską 
gradobicia, jaka nawiedziła niektóre powiaty 
województwa nowogródzkiego. czynne były 
Gstatinio komisje szacunkowe, które dokonały 
celędzin. wyrządzonych przez gradobicie szkód. 
Niestety straty Okazały się znacznie większe, 
aniżcii początkowo sądzono. Klęska nawiedziła 
nietylko powiaty stolpecki i karanowicki, ale 
także nowogródzki i nieświeski, Grad i nawal- 
nica zniszezyły w tych powiatach ogólem kil- 
kanaście tysięcy hektarów zasiewów. Wyzo- 
kość strat. na podstawie danych komisvj sza- 
cunkewych, przy uwzgłędnienin zniszczenia sa 
dów. oraz budynków. wyraża się sumą 4.700 
tysiecy zł. i 


ODZNACZENIE METROPOLITY PRAWO- 
SLAWNEGO W FOLSCE. 


Warszawa, 30. 5. (Telef. wł. , Metropolita 
prawosławny w Polsce Dionizy otrzymał of 
patrjarchy jerozolimskiego Damjana odznaki 
wiełkiego krzyża zakonu Grobu Pańskiego. 


ZJAZD GMIN WIEJSKICH, 

Związek gmin wiejskich zwołuje do Warsza. 
wy na 21 8 czerwca. ogólny zjazd przedstawi- 
cieli tych gmin. poświęcony sprawom organiza- 
cyjnym i zagadnieniom gospodarki gminnej. 


13 par uszu ludzkich na torze kolei, 

Warszawa, 30. 5. (Tel. wł). Jeden z 'kole- 
jarzy, mieszkających w Ujeżdzie, obserwował 
pociąg osobowy ma linji Skarżysko__Koluszki— 
Warszawa, W pewnej chwili zauważył, jak wy- 
sunęła się z jednego z przedzialów ręka mę- 
ska, która wyrzuciła paczkę owiniętą w żółty 
papier. Zaciekawiony podszedł na tor, podniósł 
zawiniątko lecz przerażony, zaraz rzucił je na 
ziemię. Na torze rozsyaly się skrawione uszy 
ludzkie. Kolejarz zawiadowił o tem posterunek 
policji w Ujeździe. Policja znalazła na miejscu 
13 par uszu ludzkich, Urząd śledczy rozesłał 
televraficznie do uniwersytetów w Krakowie, 
Lwowie i Poznaniu telegramy z zapytaniem. czy 
w tamtejszych uniwersyteckich zakładach le- 
lkarskich nie zanotowano zaginięcia tak wiel- 
[kiej ilości ludzkich uszu, : 


HALLO! POLSK A—AUSTRALJA. 


Warszawa (PAT). Ministerstwo poczt i te- 
legrafów z dniem 1 czerwca rb. wprowadza 
ruch telefoniczny miedzy Polską a  Australją 
via Berlin—Londyn. 


ODNIKOTYNIZOWANE PAPIEROSY. 


Warszawa, 30, 5. (Tel. wł.). Dyrekcja mono. 
tanowiła wypuścić od 1 
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policją a uczestnikami wiecu. 18 osób zostało_Miejskiej jest niemieckie, tak, jak w roku ub. |czerwca na rynek wewnętrzny dwa zw „a m- 
zabitych, 30 zaś odniosło ciężkie lub lżejsze ra- | Widzimy, że Niemey (widocznie dyrygowani |pierosów odnikotynizowanych „Ergo“ i „EgIp- 


ny. 


Paryż (PAT). W dniu 4-go czerwca Herriot |nowis £ 
wygłosić ma w Paryżu odczyt o stanach zje- |czy! już Radzie Miejskiej w latach od 1919 doły 1.50 zł.. 


dnoczonych Europy. 


przez agentów ościennego państwa) zajęli sta- skie“, które będą droższe od zy 
è . 3 . =. - Treo" 
ko bojowe. Radny Idźkowski przewodni- jrosv odnikotynizowune „Ergo 


1927, wybrany i proponowany przez Niemców. 


vykłych. Papie- 
będą kosztowa- 
zamiast 1.20, a „Egipskie 2 2. 
zamiast 1.50. i 
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R. ALEXANDER I A. RIDLEY: 4 


Demon zniszczenia. 


Spojrzenia Rogera i sir Gerwazego spot- |i stanął przy Beryl, ciemnowłosy. przystoj- 
[ny młodzieniec, którego oczy miały jednak 
się uzwonek telefonu i w chwilę później dał |Jakiś złowrogi wyraz. 


kały się ponad głową Eeryl. Potem odezwał 


się słyszeć w przedpokoju głos Macgregora. 


— „Evening Mail“? ' Proszę zaczekać. |z Niszczycielem na drugiej ziemskiej półku- 


Poszukam sir Gerwazego. 

— Powiedz, że słyszalem już o wypad- 
ku — rzekł sir Gerwazy, odwracając sie do 
starego służącego. Nie mógł zapanować 
nad ogarniającem go pzzygnębieniem. 

— Wspaniałe! — zawołała triumtująco 
Beryl. — Ten Niszczyciel imponuje mi. Mor- 
derea lub nie. ale ma mózs geniusza. Jak to 
znakomiec przeprowadzone! * Pómyśl wuju 
Gerwazy. Nie było żadnego zderzenia się — 
ekspres pędził utartym szlakiem — i Demon 
Niszczenia musiał być w pociągu. Tak przy- 
puszczają. Wistocie, historja z poelagiem— 
widmem. która ubiegłego roku wywołała 
takie podniecenie w Kornwalji. jest dzicciń- 
stwem w porównaniu z pomyslami Niszczy- 
ciela! 

— Uspokój się, Beryl — upomniał ją 
Roger prawie z gniewem. — Wiem, że tak 
nie myślisz, ale wolałbym, abyś tak nie mó- 
wila. Tym biednym ofiarom nie zależy na 
tem, czy on ma mózg geniusza. czy nie. — 
Wyswobodził ramię z jej uścisku i spojrzał 
w twarz sir Gerwazego. — Musimy coś uczy 
nić, sir — zawołał. — To straszne. 

— I cóż chcesz uczynić? — zapytała 
zimno Beryl. dotknięta naganą. narzeczone* 
go. — Posłuchajmy, w jaki sposób wielki 
Roger Doyle zamierza położyć kres spraw- 
kom Niszczyciela. 


„GŁOS NARODU“ z dnia 1-go czerwca 1230. 
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na Nową Zelandję, gdyż wstępuję do przed- 
siębiorstwa mojego wuja. 

— Och! Zapominasz. że nagła zmiana 
twoich planów może obchodzić poza tobą. 
i innych. 

Roger spojrzał nieufnie na Beryl. która 
stałą przed nim z pałającemi policzkami i 
glową wyzywająco przechyloną w tył. 

— Co chcesz powiedzieć przez to Beryl? 

Jego spokojny ton oddziałat jak stru- 
mień zimnej wodv na jej wzburzone uerwy; 
zauważyła również, że goście Rogera ed- 
chodzą. po dwóch lub trzech od stolu i two- 
rza wokół nieh. zaciekawioną grupę. Zdając 
sobie sprawe z śmieszności sceny między 
nią i Rogerem. i chcąc ratować ' sytuację 
rzekła z wymuszonym humorem. a | 
> Mówię — oh, Rogerze, nie żartuj! 
Załują teraz. że wezwałam cię, abyś wysłu- 
chal wiadomości. 

— Nie żartuję. Eeryl, 

— Žastanowimv się nad tem jutro — 
próbowala zmienić temat rozmowy, gdy 
w tem — _ 

— Zapytaj przeznaczenia. Doyle — 
odezwał sie szydcrczy głos stojącego obok 
Beryl Kyle'a. è 

Ku ogólnemu zdziwieniu Koger przyjął 
wyzwanie natychmiast. 

— Dobra myśl! Proszę a penny. — Od- 
wrógił się znowu do zebranych. —- Nazywa- 


.. Chester Kyle, jedyny z pomiędzy gości 
nienależący do kół sportowych uśmiechnął 
się w sposób, który o małą co nie wypro- 
wadził Rogera z równowagi. Kyle podszedł 


— Wielki Roger nie zamierza walezyć. 
li — rzekł Doyle z naciskiem i zwrócił się 
do siedzących jeszcze przy stole gości. 

— Przykro mi. chłopcy, że muszę zrobić 
wam zawód ale na Nową Zelandję nie po- 
jadę. Musicie wybrać sobie innego drużyno- 
wego. 

Cisza konsternaeji przywitała to oświad- 
czenie. a potem odezwały się protestujące 
okrzyki. Wszyscv towarzysze Rogera zer- 
wali się z krzeseł. ; 

Sir Gerwazy wtrącił: — Nie czyń nieze- 
go bez zastanowienia, Rogerze. Scotland 
Yard zajął sie już tą sprawa. Cóż ty możesz 
uczynić? — A Beryl zawolała zdziwiona: 

— Rogerze! Bez naradzenia się ze mną? 
Wyrzekasz się takiej gry? 

— Nie wyrzekam się gry — a glyby 
nawet tak hvło istnieja gry jeszcze bardziej 
interesujące — rzekł Roger dość spokojnie. 
chociaż zacisnął ręce, które trzymał w kie 
szeni. — Zdaje mi się. że znalazłem coś Jop 
szego niż piłka nożna. Badź en bądź. pragne 
zmierzyć się z tym djabiem w ludzkiej po- 
staci. 

— Czy mówisz poważnie, Rogerze? — 
zapytała Beryl, silae sie na spokój. — Czy 


masz zamiar wyrzec się katjery dla spraw. |; W 6 f 
które inni potrafią załatwić lepiej od ciebie? |Zelandje. Jeśli wypadnie reszka, poszuka- 


— Niezupełnie — odparł Roger tonem feie sobie innego przywódey. grlyż ja pozo- 
zdecydowanym. — Wyrzekam się podróży łśtanę i przyłączę się do polowania na Ni- 


chiopey? Zobaczymy. czv | tym razem 
szczęście mi dopisze. Dajcie pienigdzi Jeśli 
wypadnie orzeł, pojadę z wami na Nową 


Firma istniejąca 


odznaczona licznymi madalami i nagrodami na wystawach krajowych i zagranicznych 
a między tymi 


WIELKI ZŁOTY MEDAL P. W. K. w Poznaniu 1929 
GRAND PRIX PARYZ 1927 wystawa Międzynar. 
GRAND PRIX LIEGE (Belgja) 192- wyst. Międzynar. 


Największa w Kraju 


Odlewnia 


TATS X 


RE ADC 
4% a i 


s 


' KOSZULE 
DEPAN OR r 
Rękawiczki — Walizki 


|Kufrv poleca w wielkim 
wyborze naitaniej 
AU BON MARCHE 

Kraków, ul. Szpiłalna 11 


ZŁOTY MEDAL WILNO 1928 wystawa Ral. -Przem 
WIER ZŁOTY MEDAL | DYPLIN LWOW wyst. Kościelna 
ZŁOTY MEDAL STRYJ 1903 wystawa Gospodarcza 


Kraków, 


Dzwonów 
BRACI 


FELGZYŃSKICH 


W KAŁUSZU 


ulica Króla J. Sobieskiego 5 
(Małopolska 


W PRZEMYSLU 
ulica Krasińskiego Nr. 63. 


Odlewa dzwony iedynie z najlepszeg 

zagranicznego metalu, a to : dzwony 

pojedyncze, zespoły harmonijne, wszel= 

kich rozmiarów i w dowolnych tonach, 

jakoteż dzwony do wygry wania melodj 

: t. zw. Carrillon. 

Przelewa stare nieużyteczne dzwony 
; oraz dostraja pod gwarancją czyste 

harmonji do dzwonów już istniejących, 

co jest specjalnością firmy. 


Dzierż, Jan Kusiak 
Ceny 50% niższe niż wszędzie 


Oszklenia i witraże do kościołów od 30 zł. za l m 


F-a T. Zajdzikowski Kraków św. lana 30. 
wykonuje się przy większych zamówieniaco na rats 


ZAKŁAD WIIRAZOWO-SZKLAASKI 


Kanarki | 
Marceńskie | 


nagrodzone 
wielkiemi złote- 
mi medalami. 
bardzo pilne i 


Ja mnie ..Szczęśliwym Doyle“ nieprawdaż. 


| z — o F i 


WYDAWNICTWA O AKCJI KATOLICKIEJ! 


Adamski St. X., Akcja Katolicka a duchowieństwo 
Akeja Katolicka, zbiór kazań, wydanych z poiecenia 
J. E. X. Kardynała Prymasa Hlonda . . . ., 
Akcja Katolicka, zasady pracyi. sie « « -. « e 
Bross St. X. Dr., Akcja Katolicka a Polska -, *. ., . 
E „ ,„ Akcja Katolicka według orzeczeń 
"Stolicy Apostolskiej VIL.. . . . . . . . . 
Brass St. X. Dr., Pius XI o Akcji Katolickiej . . . 
Dubowik 1, Rządy Papieża Jubilata . . . . . ... 
Guarry X. Dr., Kodeks Akcji Katolickiej *. . . . . 
Jasiński Wł. X. Prat, Nowoczesne zło i środki za- ; 
- r deze, istota i zadanie Akcji katolickiej . . 
Kaczmarek Cz. X., Podstawy i organizacja Akcji Katol. 
Kopler L. Dr. Prof., Kościół a polityka , . . . . . 
Księga Pamiątkowa Ziazdu Katolickiego w Warszawie 
28 + SGVMIASZE r..:% « © ,5 „4.7. 7,74. ta 
instrukcyjny Ligi Katolickiej w Warszawia . . . 5— 
'a:'ar R. X, Katolikiem jestem ;. . o .*. .*, 
ut X.Prof., Epiphania, myśli człowieka świeckiego 
p „AEO kalolickiej;= a a M 74 +..44 [= 

„ył owicz A. X. Dr, Akcja Katolicka u podstaw 
Ki. WĄDrAktycey. an a *FMONCAJIF. 3 Mać 
Rodzina Chrześcijańska NORY. „Z Oa 
Roszkowski A. X. Dr. Prof., Akcja Katol. we Włoszech i 


szczyciela. Ale wypadnie reszka, Muszę wy- 
grać. Niedarmo mówią, że mam szczęście. 

Ujął pieniądz w palce, wyrzucił go w po- 
wietrze i schwytał między dłonie, a potem 
zatrzymał się na chwilę i zanim podniósł 
pokrywającą go rękę, spojrzał na zegarek. 
Beryl przyglądała się mu z lekceważącym 
uśmiechem. Jej piękne, wyzywające usta 
były zaciśnięte, a na policzkach widniał 
rumieniec gniewu. Zauważył, że zamieniła 
spojrzenia z Kylem i to_ utwierdziło go 
w powziętem postanowieniu, 

— Zobaczmy wynik! rzekł tonem 
zdecydowanym. z jednym z tych chłopię- 
cych uśmiechów, które zawsze tak czarowa- 
ły jego drużynę. I podniósł ręke, odstawia- 
jąc złożoną na drugiej dłoni monetę. Goście 
podeszli bliżej. 5 

— Reszka — rzekł filozoficznie. 


ROZDZIAŁ II. 

Wkładając paltot w sieni domu na Ma- 
rylebone Square następnego dnia po połu- 
dniu. Roger nie zapatrywał się jednak na 
sprawę tak filozoficznie. Skrzywił się żało- 
śnie, ujrzawszy swoje piękne odbicie w lu- 
strze nad kominkiem. kiedy zdejmował ka- 
pelusz z wieszadła. Trapiły go wyrzuty su- 
mienia, że postanowienie wyrzeczenia: się 
podróżv na Nową Zelandję powziął zbyt po- 
chopnie. : 

Bądź co bądź, wuj jego miał słuszność. 
Cóż mógł uczynić aby położyć kres zbro- 
dniom Demona Zniszczenia? Sam jeden, kie: 
dy złączone siły miejscowej policji nie zdo- 
łały dotąd ubezwładnić przestępcy? 


(Ciąg dalszy nastąpi). 


KSIĘGARNIA KRAKOWSKA : 


ulica św. Krzyża: L. 13. ; 
zł. 
2— 


B— 
9— 
„1:50 


12 — 
2— 
1:— 

„6:80 


11:25 
1150 


2'50 


Posiada stale na składzie wielką ilość gotowych dzwonów o rozmaite; wadze i tonach 
Wykonuje we własnym zakresie kompletne dzwonnice żelazne, oraz wszelkiego rodzaju 


żelazne konstrukcje wieżowe. . 3 p å 
Wysyła na żądanie strony na miejsce specjalistę w celu udzielenia fachowych pora 


` wskazówek. : i i e 
Dostarcza dzwony na miejsce przeznaczenia własnym kosztem, a w razie zaś gdyby 


akowe nie odpowiadały życzeniom strony kupującej (warunkom umowy) zabiera je własnym. . | 
ktosztem napowrót, nie roszcząc sobie do strony kupującej żadnej pretensji. 


Ceny najniższe.  Qyromna ibśt listów pechwalnych do przeglad. . Spłata ratami. 


1. so M F EETA 


„MUZYKA i ŚPIEW” 


Miesięcznik Artystyczny l 
poświęcony kulturze muzycznej i Śpiewaczej. 


u a Sztabowe, auto- 
M chowa biurowe 
i szkolne, podręczniki dla 
lszoferów, motocyklistów 
i turystów poleca Księ- 
garnia Polska Kraków — 
|Slawkowska 3. Dostarcza 
również szybko wszelkie 
gdziekolwiek ogłaszane 
wydawnictwa i nuty. 


Pom damskie 
i dziecinńe w ogrom- 
nym wyborze, skarpetki, 
rękawiczki, chusteczki do 
nosa, fartuchy i czepeczki 
dla służby poleca 
ZOFJA AKSAKOWA 
|Kraków, Wiślna L. 4. 
Na składzie wszelkie przy - 
bory do szycia i haftu. 


i i iss: Nauk: i dawniej 

Nr. 87 (czerwiec) zawiera Dr Józef Reiss: Nauka muzyki ć i 

a dzisiaj. ‘ez Melodje na psałterz polski. — Antoni Miller: Estetyka. 
Nowe wydawnictwa — Różne wiadomości.. ; 


: 5lno śląskiego Zjazdu śpiewaków 
PE ROAD onlin kowai Hi w Sto niiach, w dniach 
7. 8 i 9 czerwca b. r. 
W nutach: Zs. Andrzej Nodzyński „Najświętsza Panno!“ na chór 
mieszany. — 4. Schwanderla: ..O dobry Jezu“ i „Jezu w Hostji utajony‘ 
na glos solowy lub na chór mieszany. 


Prenumerata roczna zł 8*— i 


, mój 
Redakcja i aa jc: POA LE Krzyża 11. do mego 
Konto P. K. O. Nr. 400. i po śmoje! 
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pobraniem pocztowem 
samca po 25 i 80 zł., sa- 
mice rozpłodowe po 5 i 
10 zł., z gwarancją zdro- 


Beleji, Holandji, Francji i w Polsce . . . . 250 
Stańczak Cz. X., Katolicka akcja prasowo-kolporta i 
żowa (potrzeba, metody, środki) . . . . . . 150 
Zasady Akcji Katolickiej we Włoszech . . . . . . . 4— 


(lobre śpiewaki, 
"śpiewające w e- 
czór przy świe- 
tle, wysyłam za 


ren 
wU w 
III S 
a P 
JO r E y 


Wysyłka na zamówienia zamiejscowe odwrotna, 


vao, dojścia na miejsce. o doliczeniu rzeczywistych kosztów porta. 
Stanisław GAJEWSKI |È Kosztów opakowania nie liczy się. — Katalogi 
Bochnia ma żądanie bezpłatnie. ; 
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ul. Brzeźnicka L. 1427.1M MOm 
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.200600030000000000000000009000 d ; 
INSTRUMENTA 
Nowość! Nowość! MUZYCZNE 


dęta i smyczkawe araz Część 
zapasowa do tychże. — Stare 
instrumenta naprawie, zestraje 
kupejarlub wymienia na nawa 


J4: NIKIEL 


Kraków, Szewaka 2. 
Wszelkie| parady przy zakła- 
daniu i kompletowaniu ze» 

społów orkiestralnych. 

udziela b ezpłatnie, 


= l L CESE Wit 
Wielki wybór! —=— Niskie ceny! 


Pończochy, reformy, skarpetki, rękawiczki damskie 
IE dziecinne poleca: 


KSIĘGARNIA KRAKOWSKA 


Kraków, ul. św. Krzyża L. 13 
an 


otrzymała na skład i polecz 
Księgę Pamiątkową 
Kursu Katechetycznego 


w Krakowie. 


Cena egzempl. zł, 10.— w opasee poleconej 
po wcześniejszem nadesłaniu należytości prze- 
kazem pocztowym zł. 11:20. za pobraniem 


pocztowem zł. 12:05 Wiesław SZAJDAKOWSKI 


Wysyłka odwrotna. Kraków, ni. Szczepańska L. 11. 
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Matyasik. Redaktor odpowiedz. Dr. Józef Warchałowski Drukarnia „Głosu Narodu" pod sars, R. Kaka. 


